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Sejm może sie rozwiązać 


moca wiasnej uchwały. 
Niesłychana kompromitacja izby. 


Wrażenia. 


Warszawski koresp. „Republiki“ (B) 
telefonuje: 


_ __ Pierwsze posiedzenie sejmu sesji nad 
zwyczajnej było uroczystością niezwy- 
le smutną į ponurą. 

Już od dwuch miesięcy poszczególni 
Przywódcy klubów grozili rządowi mar- 
szałka Piłsudskiego wszystkiemi karami 
zięmskiemi į Niebieskiemi za niezwoly- 
wanie sejmu, a kiedy wreszcie marsza- 
€k Piłsudski uznał ten żywiołowy pęd 

pracy i dekretem Prezydenta zwołał 
sej, posłowie zjechali się, aby skompro 
mitować się tak gruntownie jak może ni- 
£dy dotąd. 

Od godziny 5-ej po południu do 10-ej 


_ Wieczorem kilku mówców motywowało 


2 trybuny sejmowej konieczność wpro- 
Wwadzenia do konstytucji platonicznego 
Drzepisu, iż sejm może się rozwiązać rów 
Wnież własną uchwałą. 

Górnie i patetycznie wywodzili, iż 
_ Przepis będzie mieczem ognistym w rę- 

u sejmu, że kiedy rząd będzie chciał 
Utrzymać sejm ad infinitun — to „na 
złość* będzie można się rozwiązać, ale 

iedy o godzinie 10-ei przyszło do gło- 
sowania j oddano 197 głosów za wnios- 

kiem a 17 przeciw, a więc łącznie 214, 
Okazała się rzecz niesłychana. Sejm 
nie miał quorum, bowiem dla wprowa- 

enia zmian w konstytucii potrzebna 
iest obecność połowy posłów, a więc 

222 osób. 

Rozpoczęła się bieganina prezesów 
klubów po gmachu sejmowym i po ogro- 
dzie sejmowym. Nie szczędzono nawet 
bufetu 1 ubikacji najbardziej dyskret- 
nych posztkując posłów, aby quorum 
lakoś sklecić. 

Mimo wyciągania posłów z pod kwia 
tów akacji sejmowych: zaciszy gabine- 

w quorum nie udało się sklecić. 

aczęto więc telefonować wzywając 
bosłów z domów i o godzinie 11-ej wic- 
€zrem toden z sekretarzy sejmowych 

Wszedł na trybunę i imiennie z listy po- 
Czął posłów wywoływać. 

Trwało to około godziny, 
ta Sala przypominała szkołę tem więcej, 

przy wywołtywaniu nie mogli się posto 

e oprzeć popędowi do wykrzykiwania 
liezyykit niepoważnvch dowcipów. 

Naprzykład przy wywoływaniu na- 

Wiska rosła wicepremiera dr. Bartla 
"Mano: Niema go, ale jest w loży jego 
sekretarz", 

Przy wywołaniu nazwiska prezesa 
Chłopskiej organizacii monarchistycznej 

r. Świadkowskiego wołano: „Niema go, 
szuka króla“ i t p. kawały przypomina- 

"NV rozdokazywane klasy. 

i Około północy stwierdzono wreszcie, 

na sali jest 225 posłów, a wiec quo- 

rum, wtedy dopiero przystąpiono do za- 


łatwienia sprawy. ` W. B. 


Przebieg obrad. 
Warszawa, 20 czerwca. 
(Polska Agencja Telegraficzna). 


Dziś o godzinie 5 min, 10 nastąpiło 0- 
twarcję nadzwyczajnej sesji sejmowej. 


ma posiedzenie. 
Endecy, korzystając z okazji, zaatkowali rząd. 


Na ławach ministerialnych niema przed- 
stawicieli rządu. 

Po odczytaniu dekretów prezydenta 
Rzplitej wydanych z mocą ustawy i 
wniesionych do izby oraz po odesłaniu 
ich do odnośnych komisji — marszałek 
poświęcił wspomnienie pamięci zmarłe- 
go w kwietniu b. r. posła P.P,S,, Feliksa 
Perla. Przemówienia marszałka posło- 
wie wysłuchali stojąc. 

Izba przystąpiła do jednego punktu 
dziennego dzisiejszego posiedzenia, a 
mianowicie sprawozdania komisji kon- 
stytucyjnej o wniosku P.P.S. co do zmia 
ny art. 26 konstytucji Rzplitej. 


Przemówówienia posła 
Czapińskiego. 

Referent, poseł Czapiński (P.P.S.) o- 
świadczą, że uważa za słuszne pozosta- 
wienie w mocy dotychczasowych posta- 
nowień konstytucji, na podstawie któ- 
rych prezydent może rozwiązać sejm za 
zgodą sAstawowej liczby członków 
senatu. Nie przeczy to jednak innemu 
postanowieniu, że prezydent bez senatu 
ma prawo rozwiązać selm. Mogą bo- 
wiem zachodzić sytuacje, że prezydent 
de zec*os rozwirzać parlamentu aktem 
wi »iej woli, lecz opierając się o kwali- 
fikowaną wiekszość senatu. Nieuzasad- 
nione są obawy, że ciągłe dla jakichś ce- 
lów demagogicznych ponawiany będzie 
witiosek o rozwiązanie sejmi., Asekura- 
cią pr-eciwto temu jest wymaganie, aby 
wniosek o rozwiązanie sejmu poparła 1/3 
część posłów. 


——— 


Referent oświadcza się dalej przeciw 
ko poprawkom, zgłoszonym na komisii 
do wniosku, a mianowicie przeciwko 
propozycji ze strony klubu Ch. N, aby 
przepis o samorozwiązalności dotyczył 
tylko sejmu becnego. 

Z początkiem istnienia przyszłero 

sejmu może zajść potrzeba zastosowania 
tego prawa. Mówca zaznacza, że pozy- 
ci sejmu stała się niezwykle trudna z po- 
wndu tego, że po wypadkach majowych 
seim hie został rozwiązany. Szereg fak- 
tów wskazuje, że w pewnych przynaj: 
miej kołach rządowych istnieje tenden- 
cja poniżenia pracy i znaczenia tego scj- 
mu. Demokracja parlamentarna daje 
najwyższe wyniki w kierunku rozw*nię= 
cia sił całego społeczeństwa, czego do= 
wodem była wojna światowa, która by- 
ła źwycięstwem demokracji parlamen- 
tarnei nad państwami, której jej iie po- 
s'adały. 
+ "Tak samo w roku 1920-ymm jedną Z 
przyczyn tego, że Polską zdołała zwy» 
cięsko odeprzeć najazd było to, że lud 
polski czuł, że stał się podmiotem prawa 
publicznego, 


Ataki posłów endeckich. 


Poseł! Dubanowicz (Ch.N.) imieniem 
swego stronnictwa wysuwa propozycje, 
w myśl której tylko obecny sejm mógl- 
by się rozwiązać na mocy własnej u- 
chwały, 

Aby nie pogarszać obeciiego, na pa- 
pierze istniejącego stanu prawnego, 
stronnictwo mówcy pragnie ograniczyć 


Rząd zaciągnie pożyczkę wewnętrzną 


po zasileniu życia gospodarczego pożyczką zagraniczną 


Warszawski koresp. „Republiki“ (B) 
te! _onuie: 

Dr. Młynarski powróci z Paryża do- 
piera w środę. Wczoraj jednak minister- 
stwo skarbu otrzymało telegram iż w 


Polskiego z bankami zagran- w sprawie 
wie redyskonta weksli, Jednocześnie do- 
wiadujemy slę, iż natychmiast po zaciag 
nięciu pożyczki zagranicznej rząd roz- 
sze pożyczkę wewnętrzną w wysokości 


Paryżu została załatwiona nietylko spra | 100 miljonów złotych. 


wa pożyczki, ale i sprawa umowy Banku 


_ 


— — 


Niesłychana propozycja sowietów. 


Moskwa chce wymiany por. Jani na zabójcę Wojko- 
wa—Kowerdę? 


Ryza, 20 czerwca. 
Tutejszy dziennik „Siegodnia”* podaje 
wiadomość z Berlina, że rząd sowiecki 
zaproponował rządowi polskiemu wy- 
mianę (!!) porucznika polskiego Jani na 
zabójcę Wojkowa — Kowerdę. 


Męemoraridum sowieckie, 


Warszawski koresp, „Republiki“ te- 
lefonuje: 


W ostatniej nocie komisarza Litwino- | 


wa wspomniat rząd sowiecki iż posiada 
materjały o _ działalności orga- 
nizacji antysowieckich w Polsce i mater 
iały te przęśle do wiadomości rządu pol- 
skiego celem skuteczniejszego tępienia 
tych organizacji, 

Dowiadujemy się, iż w bieżącym ty- 
godniu przybywa do Warszawy poseł 
polski w :Moskiwie p. Patelkę i przywie- 
zie ze sobą wspomniane materiały ujęte 
w formie obszernego memorandum. 

F 7. i 


—Większość posłów nie przybyła 


prawo samorozwiązalności sejmu do sej- 
mu obecnego. Gdyby poprawka ta nie 
zyskała większość, stdonnictwo Ch. N. 
ule będzie głosować za wnioskiem ko- 
misji. 

Poseł Głąbiński (Z.L.N.) oświadcza, 
żc sprawa będąca na porządku dzien- 
rym dzisiejszego posiedzenia jest jaskra- 
wym wyrazerwanormalnych stosunków, 
jakie panują w państwie i sejmie od cza- 
su przewrotu majowego, Jeżeli rząd 
niezadowolony jest z seimu, może zwró- 
cić się do głowy państwa o rozwiązanie 
go, albo może sam ustąpić. Sejm znalazł 
się w położeniu, że może myśleć, aby się 
samemu usunąć, aby dokonać aktu roz- 
paczliwej samoobrony w imię swej god- 
ności. 

Rząd obecny odznacza się niezwykłem 
mezrozumieniem istoty państwa polskie- 
go, jako państwa narodowego, a nie na- 
rodowościowego, i jakąś Kljesynkrazją 
wobec ciała prawodawczego. Próżne 
lawy ministrów na pierwszem posiedze- 
niu sesji nadzwyczajnej, dobitnie-o tem 
świadczą. Rząd nie korzysta z inicja- 
tywy prawodawczej, jego reprezentanci 
w sejmie zachowują się biernie. W dal- 


szym ciągu mówca zarzuca rządowi, iż . 


szafuje funduszami w sposób nitczdro- 
wy przekraczając przeciętnie budżoty o 
10 procent. Tak zwaną Sanacię rząd 
przeprowadza w wojsku w ten sposób, 
Że z powodów partyjnych tworzy eme- 
rytów, którzy sá ciężarem dla fundu- 
szu państwa. Jeżeli stronnictwo mówcy 
głosuje za tą zmianą konstytucji, to nie 


w tym znaczeniu, że sejm ma się natyche 


miast rozwiązać. Cąlżą bowiem na nim 
jeszcze wielkie obowiązki: . musi on ii- 
chwalić w duchu potrzeb narodu zmianę 
seimowej ordynacji wyborczej, ustawy 
samorządowe, ustawy przeciwka komu- 
nistom i znowelizować dekrety. 


P.P.$. chce nowych 
wvborów. 


+. Poseł Niedziałkowski (PPS) wyraża 
ha wstępie zdziwienie | żal, że w dniu, 
w którym sejm przystępuje dó zmiany 
konstytucji, ławy rządu świecą pustka 
mi. Wniosek obecny mie wprowadza 
nie nowego, lecz stanowi powrót do da- 
wnej konstrukcji, 

Dłuższe trwanie obecnego stait rze- 
czy grozi Śmiercią parlamentaryzmu | 
demokracii. 

Nowe wybory winny być wysiłkiem 
ku odbudowaniu demokracji parlamentar 
nej. Spór „między robotnikami i wło- 
ściafistwem z jednej, a rządem z drugici 
strony. musi być rozstrzygnięty przez 
kiraj. Bije godzina odwołania się do naj- 
wyższej władzy — opinii publicznej, 

Po przemówieniach kilku posłów je: 
szcze przystąpiono do głosowania. 

Za ustawą oddano 189 głosów, prze- 
cwko 10 głosów. Ustawę zatem w 
trzeciem czytaniu przyjęto. 

Po odczytaniu wniosków poselskich 
i odesłaniu ich do odnośnych komisji, 
marszałek wyznaczył nastepiic posie- 
dzenie na czwartek, dnia 30 b. m. o go- 
dzinie 4-ej po południu. 


Str. 2 | „ILUSTROWANA REPUBLIKA” 


A robotników zatrotych w fabryce Sta ena. Samochód pod pociągiem. 


; ; [l iężko r ź 
Zbrodnicza dłoń wrzuca truciznę do wody przygoto- Cztery aka EIZO CAE, 
@- 


wanejędo picia. 


wW dniu wczorajszym o godzinie 2-ej 
popołudniu w fabryce Szajblera i Groh- 
mana przy ul, Emilji 7 w oddziale wykoń 
czalni miał miejsce 
niezwykły wypadek ZAC 8 robotni- 

„ków, 
którzy po napiciu się; wody miętowej z 
kotła, specjalnie przygotowanej dla ro- 
botników z powodu gorąca panującego 
na salj fabrycznej, naglę zasłabli 
z objawami silnych bóli żołądkowych. 
E PY lekarz pogotowia, stwier- 
zi 
zatrucie jakiemiś solami 
i po zastosowaniu doraźnei pomocy jed- 
nego z poszkodowanych Mielczarskie- 
go, zam. przy ul. Kruczej 36 przewiózł 
w stanie bardzo ciężkim 

do szpitala małż. Poznańskich. 

Pozostali robotnicy Srebrzyński Hen 
ryk, Piotrkowska 29, Michalak Andrzej, 
Kaliska 19, Ostraszewski Jan, Słowiań- 


ska, Cieślak Juljan, Rzgów, Chmiel Ed- |i 


mund, Trelenberga 7, Jóźwiak Stani- 
sław, Ozorkowska 110 i Powązka Igna- 
cy, Napiórkowskiego 109, po przępłu- 
kaniu im żołądka zostali przewiezieni do 
mieszkań. 

Natychmiastowe śledztwo i badanie 
laboratoryjne ustaliło, iż wóda, którą pili 
robotnicy, 


Najwyżej 15 prog. 
rocznie 


EL 


zało się rozporządzenie prezydenta Rze- 
20 w sprawie lichwy pienięż- 
ne. 

Rozporządzenie ustala, iż tytułem od 
setków nie można pobierać więcej, niż 
15 od sta rocznie. 

Pobieranie procentów wyższych trak 
towane będzie jako lichwa, 


Obsuwająca się góra 


zasypała przędzalnię. 


Londyn, 20 czerwca. 

W Kolumbji, w pobliżu miasta Medel- 
lin. wielka przędzalnia została niespo- 
dziewanie zasypana przez. obsuwającą 
się górę. W przędzalni znajdowało się 
60 dziewcząt, których do tej pory nie wy 
dobyto z pod ziemi, Obsunięcie sie góry 
spowodowały długotrwałe . deszcze. 
Przesunięcie się zaś wielkiej masy ziemi 
było tak zupełne, że przędzalnia zniknę* 
la pod howo powstałem wzgórzem. 


Ostateczny, wynik 
wyborów 


"do rady miejskiej w Wilnie. 


À Wilno, 20 czerwca. 

Wedlug ostatecznych obliczeń, które 
podlegają jeszcze zatwierdzeniu Głów- 
nego komitetu wyborczego, 
szem wieczorowem posiedzeniu, podział 
imandatów do rady miejskiej przy zasto- 
sowaniu dzielnika 1222 i przy uwzględ- 
iianiu zblokowania niektórych list, przed 
stawia się, jak następuje: lista Nr. 1 o- 
trzyma 1 mandat, lista Nr, 2 — 9 m., li- 
sta Nr. 3 — Om,, lista Nr. 4—3 m., lista 
Nr. 5—1 m, lista Nr. 6—60m; lista Nr. 7 


na dzisiej- |- 


pobierać można od pożyczek 
i kapitałów. 
W ostatuim „Dzienniku Ustaw* uka- 


została zatruta przez nieujawnionych na- 


razie sprawców 


którzy wrzucili do kotła soli antymono- 


wej, używanej do fe bowania. 
Prawdopodobnie był to 
głupi i niebezpieczny żart młodych 


chłopaków, pracujących w fabryce, któ- 
rych poszukuje prowadząca dochodzenie 


I brygada urzędu śledczego. 


ŻEGNA JCIE 


Ostatnie 3 dni występów w kodzi 


tylko do czwartku włącznie 


Zula POGORZEL. KA 
Konrad TOM 
Kugenjusz BADO 


W AKTUANEJ REWJI POD TYTUŁEM by 


W PROGRAMIE 
Kinematograficznym 


WIELKI 10 AKTOWY DRAMAT p.t 


„Li, którzy tańczy. G 


Początek przedstawień: 
kinematograficznych o godz. 4.30, 
rewjowych o godz. 8 i 10-ej wiecz. 


Warszawski koresp. „Republiki“ 
lefonuje: 


Wczoraj rano o godz. 8-ej na ulicy 
Grochowskiej przed domem nr: 79, w po 
bliżu instytutu weterynaryjnego, wyda- 


rzvła się katastrofa samochodowa. 


Przebieg wypadku był następujący: 
Na skrzyżowaniu t. zw, „drogi Czer- 
taksówka 


wonej* z ulicą Grochowską, 
ir. 20018 (225) prowadzona przez kie- 


MA | cia podstawy czaszki. i 
j | ciężkim przewieziono ią do szpitala Prze 


ŁODZIANIE 


Chamberlin i bewin w Wiedniu 


owacyjnie witani przez ludność. 


Wiedeń, 20 czarwca. 
(Polska Agencja Telegraficzna). 
Wczoraj przyjechały: samolotem nie- 
mieckim do Wiednia również i małżonki | 
obu lotników amerykańskich panie 


Zjawiwszy się w pewnej wielkiej ka- 
wiarni, rozpuścił on wiadomość, iż Cham 
berlin w rozmowie telefonicznej zapo- 
wiedział mu swój przylot do Budapesztu 
bezpośrednio z Wiednia. 


rowcę Zygmunta Szajera (Oboźna nr. 2) 


dostała się pod pociąg dążący w stron 
stacji Most. 
Mimo alarmujących gwizdków, da: 


| wanych przez maszynistę p. Kazimierza 


Burzyńskiego, kierowca nie zatrzymał“ 


samochodu, mając nadzieję że zdąży jesz 
cze przejechać przed nadejściem pocią- 
gu. 
Niestety, nie udało mu się to. 
Uderzony w bok całą siłą, samochód 
przewrócił się. Wszyscy pasażerowie 
wypadli na drogę. 


Byli to: Anna Witnerówna (Prosta 


nr. 10) oraz Marja Czemachówna (lat 20) 
i Tadeusz Rozenfeld, mieszkańcy Rado- 
mia, przybyli na ślub siostry, który od- 
był się wczoraj, 

Pa uszcie weselnej towarzystwo po- 


j stanowiło przejechać się samochodem. 


Maria Czemachówna doznała nsknię 
W stanie bardza 


mienienia Pańskiego, skąd rodzina zabra 
la ją do lecznicy prywatnej. 

Anna Witnęrówna, Tadeusz Rozen- 
feld i szofer Zygmunt Szajer doznali cięż 
kich potłuczeń twarzy, rak i nóg. Prze- 
wieziono jeli na kurację do szpitala Prze 
mienia Pańskiego. 

Rozbity samochód pozosał na miej- 
scu, 


Firma M. Efraim 
w Warszawie 


zawiesiła wypłaty. 


Warszawski koresp- „Republiki“ (B). 


telefonuje: 

W kotach kupieckich Warszawy wiel 
kie wrażenie wywołała wczoraj wiado- 
imość, iż znane towarzystwo akcyjne M. 
Eiraim, posiadające 3 wielkie składy ma- 
nufakturowe, hurtowe i detaliczne w 


50, Warszawie zawiesiło wypłaty. 


Według obiegających wiadomości, 
długi firmy wynoszą przeszło 200 tysię- 
cy dolarów. Przyczyną zawieszenia wy- 
płat ma być zbyt wielkie nagromadzenie 
towarów. 


Narady nad rozbroje- 
niem w Genewie. 


Londyn, 20 czerwca, 
(Agencja Telegraficzna „Express” 


Prasa londyńska zajmuje się Żywo 


|| rozbrojeniową konferencją w Genewie i 


wyraża nadzieję, że sprawy rozbrojenia 
we osiągną wkrótce nowe postępy. Jed- 
nakże dzienniki podkreślają, że jest ko- 
niecznością dla Wielkiej Brytanji i dla jej 
imperium utrzymanie takich sił morskich 
które mogłyby sprzyjać rozwojowi lan- 
dlu brytyjskiego i bronić go przed wszel 
kiemi ewentualnościami. Prasa przypo- 
mina, że obecna flota woienna angielska 
iest niemal o połowę, słabsza od iloty 
przedwojennej co jest oczywistym g- 
wodem pokojowych intencji polityki al- 
gielskiej, Należy mieć nadzieję, że kom- 
ferficja ta da pomyślne wyniki. 


(iołosłowne oskarżenia 
_Rozenholca, | 


Moskwa, 20 czerwca 
Rozenbole powróciwszy po procesie 


Kowerdy do Moskwy udzielił szeregu 


1 
f 
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cznie pewien oszust. 


Or" 


OE 


Bo głowie, szczególnie endecji, 


ILUSTROWANA 


Otwarcie sesji żejmowe| sa ostas 
tnim aktem kadencji obecnego sejmik 
Trzeba powiedzieć, że kadencja ta była 
tragiczna, Pierwiastek tragizmu tkwił 
w rażącej różnicy, pomiędzy potrzebami 
państwa, a wydajnością pracy ze strony 
przedstawicieli narodu. 

W walce o zdobycze partyjne, 0 u- 
chwycenia władzy i mtaterjalnych źródeł 
dochodu potrzeby” państwowe zostały 
strącone na ostatni plan. Pierwszy seim, 


= mający za główne zadanie wypracowa- 


nie konstytucji, pamiętał przedewszy- 
stkiem o samym sobie: Konstytucja nada 
wałą przedstawicielom narodowyin nie- 
wzruszalność, czyniąc jednocześnie z 
władzy wykonawczej przedmiot targów 
i zdobyczy partyjnych, Obecny seim wy- 
korzystał swe'prawa konstytucyjne w 
całej pełni — aż do maja ubiegłego roku. 
Od tego momentu sejm znalazł się na 
linji niepewności i apatii. Obecne póczy- 
nania seimowę przypominają ruchy pa- 


 laca, pociąganego za sznurek. 


Główną troską sejmu jest obecnie 
zmiana artykułu 26 konstytucji w tym 
sensie, aby sejm mógł powziąć spavat 
0 samorozwiązaniu się. + 

Na obecna kadencię sejmową, praw- 
dopodobnie ostatnią, należy patrzeć z 
Dunktu widzenia formalnego. Jakkolwiek 
chodzą 
różne poważne ze względu na temat pro 
iekty - uchwalenia ustaw samorządo- 
Wych, zmiany ordynacji wyborczej i t. ps 
to jednak ten entuzjazm do pracy pań- 


Stwowej należy uznać za spóźniony i w 


Wkytworzonej atmosierze politycznej, 
nie mający żadnych poważnych szans 
rzetelnej i twórczej pracy. 

Atmosfera jaka się w ciągu ostatnie- 
£0 roku wytworzyła, odznacza się de“ 
magogją opozycyjną względem rządu o 
Charakterze raczej papierowym. W każ- 
dym razie ta właśnie apatja nie pozwala 


- Na rzeczową współpracę ; z rządem, a bez 


tej współpracy” nie może być mowy o 
spełnieniu poważnych. zadań. 

Musimy na sejmie dzisiejszym posta- 
Wić krzyż ł Jako o czynniku państwowo- 
twórczym — przestać mówić. 

Pozostaje zagadnienie poważne: czy 
rząd uzna za wskazane istniejący jeszcze 
sejm rozwiązać, i ogłosić nowe wybory; 


"Czy też uzna za właściwe przedłużyć kav 


dencję sejmu pro forma i z wyborami się 
Wstrzymać do czasu nastąpienia prze- 
mian wśród stronnictw, czy też stworzy 
na jakiś czas „Bezkrólewie seimo we... 

Kwestia ta zdaje się być jeszcze nie- 
zdecydowaną i na taką, czy inną decyzję 
Wpłynąć może stanowisko sejmu w cza- 
Sie obecnej kadencji. 

Ww każdym razie iest wskazanem, by 
zwrot, jaki trwa od roku, szedł po tej linji 
W polityce wewiętrznej, nie zbaczając 

nie przystosowując się do rozbieżnych 
tendeycji partyjnych. Mimo najlepszych 
checi jest to niemożliwością, bo pchnęło- 
X snowu naszą państwowość na dema- 
togiczne fale partyjnych pożądań, 
> F. H. 
i uru TED 
zamach - 


na konsulat polski 
RA „M Miska. 


(F 


, Mińsk, 20 czerwca. 
A W nocy z z14 ia 15 bm. około godzi- 
AE: 3 nad ranem usiłowano dokonać za- 
'achu na Konsulatepolski w Mińsku. 


bę 9 godzinie 245 pluton pełniący słtrż 


k Stizelami, padającemi z glębi ulicy, 
cześnie ze stron przeciwnej na 
omy: GPU. 


prowadzi intensywną 


a ochron „konsulatu polskiego przy. 
« kowieckiej, został zaalarmowany kil 


d f polskie. 
|Henników opcji na rzecz Anglji, którzy 


= REPUBLIKA —- 


Handel żywym towarem. 


Ohyd 


W tych dniach dzienniki przyniosły 
z Poznania następującą wiadomość: 

„Władze policyjne wpadły na trop do- 
brze zorganizowanej i szeroko rozgałęzio- 
nej szalki handlarzy żywym towarem. 
Handlarze łapali przy pomocy podstępów 
młode dziewczęta 1 chłopców i wywozili 
ich zagranicę do różnych krajów. Szajka 
w Wielkopolsce pozostawała w kontakcie 
z podobenmi bandami w Gdańsku i Ham- 
burgu. Przeprowadzono już. aresztowania. 
Szczegóły prowadzonego  energicznego 
śledztwa dotąd nieznane”. 

Wiadomość ta, w: której kryje się 
straszna ohyda dwudziestego wieku, wy- 
warła wśród społeczeństwa wrażenie 
przygnębiające. Dotychczas bowiem spo 
tykaliśmy się w Polsce ze sporadyczne- 
mi wypadkami handlu żywym towarem 
— natomiast afera poznańska, jak wyni- 
ka z zacytowej depeszy, zakrojona jest 
na większą i niestety „europejską“ ska- 
ę. 

Handel żywym towarem datuje się 
od dawien dawna. Przechodził on różne 
etapy rozwoju, kwitł i podupadał, do o- 
statniej jednak chwili zachowa? swą ży- 
wotność. Dziś jest źródłem kokosowych 
„interesów* różnego rodzaju ptaków nie 
bieskich i międzynarodow ej szarlata- 
nerii, której planom i działaniom sprzyja 
niezwykle 

powojenne zdziczenie obyczajów 
i upadek moralności. 

'Walka'z tą ohydna plagą społeczno- 
ści jest ciężka. Od 3 lat Liga narodów 
wtym- kierunku 
akcię, rozpisuje -odpowiednie - ankiety, 
przygotowuje raporty i projekty, Tym- 
czasem jednak przez ocean długim sznu- 
rem płyną statki, wiozące na swych po- 
kładach coraz to nowe transporty bia- 
tych niewolnice i wyładowują je w Bue- 
nos Aires, głównym porcie odbiorczym. 

P. Albert Londres doskonały dzien- 
nikfrz frmieuski nie bacząc na raporty I 
„badania” Ligi narodów postanowił na 
własną rękę przeprowadzić ańkictę na 


Przegrana Niemiec w Genewie 


temat handlu żywym towarem. Prak- 
tyvczny zmysł, przedsiębiorczość i ener- 
via dziennikarza okazały się płodniejsze 
w. skutki od: akademickich referatów ge- 
newskich. W książce „Le chemin de Bue 
nos- Aires* zamieszcza p. Londres wy- 
hiki swych wysoce ciekawych badań. 
Materiały przezeń zebrane, dzięki swej 
źródłowości i wszechstronności, stano- 
wiądziś poważny czynnik informacyjny 
dla międzynarodowej walki z żywym 
towarem. 

P. Londres rozpoczął swoją pracę w 


| Paryżu, zapoznając. się«w. podrzędnych 


barach z kilku handlarzami: Po wzbuydze- 
niu w nich do swojej osoby odpowiędnie- 
RO zaufania, wykupuje kartę okrętową 
do Bucnos-Aires i wraz z transportem 
żywego towaru wypływa na ocean, Na 
statku poznaje się z arkanami „kupiec- 
kiej* działalności handlarzy i bezpośre 
dnio styka się z ich ofiarami. Poznaje 
niejaką Blanche, nieletnią jeszcze dziew- 
czynkę, która podróżuje w towarzystwie 
swego „opiekuna“. Na dwa dni przed 
przybyciem do Montevideo Blanche do- 
wiaduje się, co ją czeka. Zaczynają się 
łzy, i bezsilne protesty. Rezygnacja jed- 
nak przychodzi szybko. „Opiekun* obie- 
cnię jej bowiem, że jeżeli będzie „dobrze 
pracowała” — to uzbiera dużo pienię- 
dzy, nie tylko dla siebie, ale i dla rodzi- 
ny, 

Trzeba wiedzieć, że: handlarze ży- 
wym towarem posiadają wyśmienitą or- 
ganizację, ujętą w karby wewnętrznej 
dyscypliny, posiadają włąsne przepisy, 
nawet statuty „prawne“, a każdy z nich 
uważa swój zawód... ža normalny i nie 
kolidujący z pojęciem etyki. Jedno z ta- 
kich stowarzyszeń, z jakim na pokładzie 
parowca zetknął się p. Londres, nazywa 
się „Łe milieu“ (środek), Eksploatuje o- 
no kobiety w ten sposób; jak innego ro- 
dzaju przedsiębiorstwa eksploatują lasy, 
kopalnie albo źródła-mineralne. Organi- 
zacja ta jest. przedewszystkiem w. sta- 
lem porozymieniu z marynarzami, któ- 


XX wieku posiada własną swą organizację.—Jak podró- 
żują Oliary za morze?—Kobieta i kapitał Książka p. Londres. 


rzy żywy towar przechowują nieraz w 
wygasłych kotłach okrętowych i między 
tunelami maszyn, tak, że biedne dziew- 
częta podczas swej podróży bardzo czę- 
sto nie oglądają nawet światła dzienne- 
go. Inne znowu jadą, jako krawcowe lub 
zwykłe pasażerki. Są one jednąk tak ste 
roryzowanę, że nie ośmielają się zazwy- 
czaj zdradzić istotnego celu swej podró- 
Ży. „Ludzie środka“ pozostają również 
w stałym kontakcie z policją argentyń- 
ską, której się opłacają. 

W świecie tym  posiadamie kobiety 
równoznaczne jest z posiadaniem kapi- 


tatu. Posiada ona taką samą wartość jak 


np.: kamienica, albo sklep spożywczy, 
Zdarzają się wypadki, że kobieta odgry- 
wa rolę pieniądza obiegowego, zwłasz- 


cza jeśli chodzi o handel wymienny. Po. 


kilku latach takiego handlu połączonego 
z eksploatacją — handlarze zbijają for- 
tunę i powracają do Europy jako zamoż- 
ni kupcy, kupują sobie domy, wille i wio- 


dą beztroskie życie burżujów. A kobie- | 


ty? Te przyzwyczajają się . do swego 
„rzemiosła“ i rezygnują z uczciwego ży- 
cia i powolne są losowi. 

Takie są obserwację p. Londresa. A 
konkłuzie ankiety? Bezpośrednią przy- 


czyną prostytucji jest nędza — stwier- . 


dza dziennikarz, Często jednak przyczy= 
ną jest lenistwo i nałogowe nicróbstwo: 

Według zeznań samych handlarzy, 
80 proc. „towaru“ oddaje im jednak: w 
ręce głód. Znajomość ze swą ofiarą roz= 
poczyna w 


Kupna sukni — epilog wiadomy. i 
Książka p. Lordres'a oparta na cy- 

frach i bezpośredniej obserwacji posiada 

pierwszorzędną wartość,  tembardzicj, 


że wbrew duchowi czasu Handel żywym 


towarem rozwija się w całej pełni. Tra- 
gizmowi jego towarzyszy szatański u- 
śmiech zadowolenia na ustach tych pół- 
ludzi, którzy czerpią zeń zyski, i którzy 
żyją z bezgranicznego cudzego. cierpie 
nia. 


Francja nie chce im poczynić żadnych ustępstw. Nacjonaliści | 
niemieccy atakują Brianda i Poincarego. 


Berlin, 20 czerwca, 

~- „Deutsche Allgemeine Zeitung“ 9- 
śwładcza, że Niemcy powinny nicba- 
wem wystąpić bez żadnego sentymentu 
do'wyjaśnierfia, czy istnieja wogóle ja: 
kiekolwiek możliwości: do” porozumienia 
z Francją i czy czynmniki:polityczne frans 
cuskie mogą objąć locarneńską spuściz- 
nę. Stosunek między Francją a Niemca- 
mi nie może pozostać takisn jakim jest 
obecnie. * Musi się on stać albo lepszym, 
albo gorszym. Skoro p. Poltucare apro- 


buje Locarno musi się zdeklarować zu- 
pełnie jasno, jeśli jest przeciwny polityce 
porozumienia francusko-niemiecko, Niem 
cy równeż muszą żądać jasnego wypo- 
wiedzęnią, się. - Briand wyjechał vagie 


z Genewy i nie. „pozostawił wielkiej pust- 


ki, „nikt bowiem: w Niemczęch nie spo- 
dziewał się, że sesja obecna w Genewie 
przyniesie większe wyniki. Ponad wszy- 


sstkie szczegóły wyrasta problem przy- 


szłego stosunku Niemiec do Francii. Je- 
go ukształtow anie sle zi leży od Poinga- 


Polska nie może byl 


Zrozumieli to nawet 


Berlin, 20 czerwca. 

„Germania“ pisze o pierwszych owo- 
cach zerwania stosunków dyplomatycz- 
nych pomiędzy Anglią a Rosją. Podej- 
rzenia Rosji, że Anglia przygotowuje 
wojnę są niesłuszne. Anglia do akcji 
zbrojnej ie przystąpi, jednakże sytuacja 
Rosji iest po zerwaniu stosunków z An- 
«lią bardzo przykra. „ Dla polityki an- 
gielskiej nie mają znaczenia nawet kre- 
dyty dla Rosji, które ewentitalnie Niem- 
ty Moskw*e przyznają. Z punktu wi- 
dzenia politiki angielskiej problemem 
interesującym sax stosunki Niemiecko- 
W Niemczech jest wielu zwo- 


objektem. prze argón. 


szowiniści niemieccy. 


spodziewają się, że porozumienie nie- 
miecko-angielskie osiągnięte być może 
kosztem Polski. Te przyjazne gesty Wo- 
bec Anglj połączone z groźbami prze- 
ciw Polsce nie są już aktualne. Należy 
z całym naciskiem podnieść, że Polska 
wynosi się już dzisiaj ponad poziom, któ- 
ry mógłby juź z niej uczynić objekt an- 
gielsko-niemieckie$ polityki. JeSt'możli- 
we, że inny rząd w Anglji poprowadzi- 
by puiitykę w innym kierunku. Nikt nie 
może jednak politykom niemieckim u- 
dzielić z czystem sumieniem rady, by 
Niemcy czekały na uregulowanie sto- 
sunków z Polską aż do czasu, gdy miej- 
ce Baldwina zajmie Lloyd George. 

\ 


rego, który ma w ręku klucz od Sy tuacji 
politycznej w Europie. 

Mowa premjera Paincarego w Lunę- 
ville jest omawiana przez” wszystkie 
dzienniki, „Echo de Paris“ uważa ją za 
punkt zwrotny w polityce obeciiego ga- 
binetu. Poincare po dłuższej przerwie 
którą obrócił na sprawy gospodarcze 
wziął czynny udział w polityce zagranie 
cznej gabinetu. Brłandowi należała się 
widocznie pomoc w jego chorobie i Po- 
jńcare udzielił mu jej. Cała prasa prawi- 
cowa zgodna jest w bezwzgiędnem uz- 
naniu dla Poincarego. Natomiast pra- 
sa lewicowa krytykuje tę mowę wyjąt- 
kowo ostro. „Volonte“ pisze, że czyta- 
jąc mowę Poincarego ma się wrażenie 
tak jakoby nagle czas cofnął się o trzy 
lata. Jakgdyby nic się od tego czasn nie 
wydarzyło. Poincare wyraźnie wkracza 
w dziedzinę kompetencji Brianda. „Figa 
ro“ pisze, że odłożenie załatwienia kilku 
ważnych spraw w Gienewie-skloniło Po- 
incarego do przedstawienia polityki êu- 
ropejskiej w-prawdziwem. świetle. „A- 
venir“ zbliżony do Milleranda oświad- 
cza, że mowa Poincarego jest oficjalnem 
potwierdzejicm tego faktu, że polityka 
zbliżenia się Francji do Niemiec do tej 
pory nie dała żadnego rezultatu. „Ac 
tion Francaise" nazywa mowę Poinca- 
rego dokładną listą niemieckich prze- 


kroczeń. ARÓPA 


takich wypadkach handlarz 
od restauracji, następnie przechodzi do 


zostanie w lipcu. 


Str. 4 


„Nowiny teatralne. 


Dzieje grzechu komisji teatralnej. 

—fFilmowanie „Ziemi Obiecanej”, 

— Teatr robotniczy. Ruch perso- 
nalny. 


Przed kilku dniami donosiła już Re- l 


publika“ o wystawieniu w teatrze mioj- 
skim w Łodzi „Dziejów grzechu“ Stefa- 
ua Żeromskiego. Jeśli arcydzieło to ña- 


szej literatury w,inscenizacji p. Szylera, | 


zobaczy światło kinkietów nie w pel- 
jiym sezonie, lecz podczas letniej kani- 
kulty, to jest to zasługą obskurantyzmu. 
panującego jeszcze w łonie władz miej- 
skich i komisji teatralnej, Fałszywa pru- 


derja nie pozwoliła tym panom na u- | [gg 
dzielenie swego „placet? na wystawie- | kg 


nie w Łodzi „Dziejów grzechu”. 

Cóż się zmieniło teraz? 

Otóż, dyr. Szyfman kończy swój se- 
zon w Łodzi. Nie liczy się już tedy ści- 
śle z prześwietnemi luminarzami miej- 
skiemi i może sobie pozwolić na zam- 
knięcie sezonu w sposób, dowodzący 
wysokiej kultury jego teatru. A jeśli 
kiedyś jeszcze dyr. Szyfman wróci do 
teatru łódzkiego, možna być pewnym. 
że będzie miał już wtedy do czynienia z 
innymi ludźni: w magistracie jį inncnn 
poglądami. 

/ „Dzieje grzechu“ mimo braków tech- 
nicznych naszej sceny będą wystawione 
z całym pietyzmem i 
skrótów. Reżyseria spoczywa w do- 
świadczonych rękach p. Konstantego 
Tatarkiewicza. W reżyserowaniu brać 
będzie udział również p. Szyler, reżyser 
Teatru Polskiego w Warszawie. 


% 

Jak dowiadujemy się, baiwiący obec- 
nie w Łodzi na gościnnych występach 
p. Junosza-Stępowski, wkrótce wraca 
do naszego miasta, by wziąć udział w 
pracach filmówych nad realizacją „Zie- 
mi Obiecanej“ Reymonta. Prace filmo- 
wę w Łodzi rozpoczynają się już w lip- 


sk * 

Pracę nad budową teatru ludowego 
przy zw. robotników chrześcijańskich 
przy ul. Przejazd 34, posuwają się szyb- 
ko naprzód. Dyrekcię tego teatru obej- 
mie prawdopodobnie dyrektor teatru 
miejskiego, p. Bolesław Gorczyński. 


x 

Dyr. Gorczyński komplętuje obecnie 
nowy skład personelu artystycznego dla 
teatru miejskiego na przyszły sezon. 
Głównym reżysęrem pozostaje p. Kon- 
stanty Tatarkiewicz. Reż. Ryszkowski 
zaangażowany został do teatrów szyf- 
manowskich w Warszawie. Reż. Szpa- 
kiewicz -wyjeżdża prawdopodobnie do 
Poznania. 

Dyr. Szyfman zaangażował do Tea- 
tru Polskiego w: Warszawie z dotych- 
czasowej trupy łódzkiej pp. Grolickiego 
i Białoszczyńskiego. 


Repertuar teatralny: 


Odbyło się posiedzenie komisji tea- 


' trajnej, na któremi m. in. omawiano spra- 


wy repertuaru teatru na okres najbliż- 
szych miesięcy letnich do dnia 1 wrześ- 
nia, gdyż wtedy obejmie teatr już jako 
nowy jego dyrektor, p. Bolesław Gor- 


czyński. 

S$zerce projektów repertuarowych 
«w. sprawie wystawienia lekkich kome- 
diii skeczów w teatrze letnim zaakcep- 
sowano. Sezon teatralny zakończony 
(E) 

TEATR MIEJSKI. ' 

"Dziś, jutro I do niędzieli wieczorem włącznie 
występy . Kazimierza Junoszy-Stępewskiego 1 
Janiny Romanówny w komedii Stefana Kiedrzyń 
skiego „NIE TRZEBA SIĘ NICZEMU DZIWIC": 

Ceny tmiejsc zniżore. 

TEATR LETNI | 

gra co wieczór zdobywającą sobie coraz większą 
popularność, kapitalna, groteskę amerykańską— 
„POTĘGA REKLAMY“, Początek o godz. 8.30. 
„Potęga reklamy” grana będzie już tylko: kilka 
razy, poczem ustąpi miejsca krotochwili niemic- 
ckiej m. te —= „ZONECZKA Z VARIETE". — 
W roli tytułowej wystąpi p. Relewicz-Ziembiń- 
ska. 

= ŚWIATOWY CYRK K. KLUDSKY. 

Cyrk K. Kludsky, który przybywa jitro trze- 
ma pociągami do Łodzi, zaliczyć można do naj- 
większych cyrków świata. 

Barwne | zajmujące widowisko cyrkowe, od- 
bywa sie jednoczęśnie na trzech arenach w 9- 
blicu wielotysięcznego tlumu, 

dacy Jeden za:drugim jak w kinie obrazy, 
budzą niesłabnące zainteresowanie. Całe czere- 
dy bogate odzianych. fakirów wypuszczają snor 
py żywego ogma, popisuje się trupa lliputów, 
tabuny pięknych koni, kawalkady jeźdźców, Do- 
tychczas niewidziana tresura. Iwów I tygrysów, 
2 tuziny olbrzymich sloni, tworzą potężne wi- 
dowisko, jakiego Łódź dotychczas jeszcze nic 
oglądała. 


bez poważnych | 
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' „JLUSTROWANA REPUBLIKA", 


SPLENDID 


Dziś i dni nastepnych! 
Wielki podwójny 2-godzinny program 


Najnowszy film znakomitej wytwórni „UFA" 
Genialny tragik Swiata 


CONRAD 
VEIDT 


w niesłychanie ciekawym, zagadkowym problema 
cie erotycznym w 10 aktach p. t. 


SKRZYPEK z FLORENCJI 
OSSI OSWALDA 


jako żonglerka, cowboy, cnotliwa żona w jednej 
osobie w tryskającej szampańskim humorem 
komedji 


DZIEWCZĘ z KABARETU 


Gabinet dentystyczny—jako nocny dom warjatów 
Pensjonat dla nowoczesnych „DZIEWIC* 
Tajemnica potajemnego małżeństwa 


10 aktów najkomiczniejszych sytuacji, jakie tylko 
można sobie wyobrazić. 


Początek seansów 
o godz. 4.30 po południu 


Narutowicza 20 


Walka z opozycją w Rosji.  : 


Sowiety dążą do konsolidacji wewnętrznej. 


Ostatnie wydarzenia na forum mię- 
dzynarodowem, przedewszystkiem więc 
konflikt z Anglią, niepowodzenie. bolsze- 
wików w Chinach, a wreszcie zabój- 
stwo Wojkowa, == odsunęły na plan dru 
gi kwestię walki z opozycją. Nie można 
jednak powiedzieć, by opozycjoniści pod 
wpływem wydarzeń (tych akcję swą 
przerwali. Przeciwnie, niepowodzenia 
sowietów. w dziedzinie polityki zagran.- 
cznej były dla nich bodźcem do 

zaostrzenia akcji. 

Ostatnimi czasy obserwować można 
wzrost wpływów opozycji w leningradz 
kich organizacjach kkomunistvcznych. W 
związku z tem centralny komitet wyko- 
nawczy postanowił wydać cały szereg 
zarządzeń ochronnych. 

W Leningradzie na posiedzeniach ko- 
mitetów okręgowych partji komunisty- 
cznej liczni działacze sowieccy zaczęli 
coraz częściej występować 

z ostrą krytyką opozycji, 

Wystąpienia te miały oczywiście. w 
pierwszym rzędzie na celu przygoto- 
wanie gruntu dla uchwalenia rezolucyj, 
potępiających działalność opozycji ko- 
munistycznej. 

Tak na przykład na jednem z ostai- 
nich posiedzeń wołodorskiego Komitetu 


sąd skazał na 


W. dniu 6-go lutego r. b. Genowefa 
Gwożździk, mieszkanka wsi Zalesie pod 
Łodzią przyszła do Łodzi, celem sprze- 
daży mleka. 

Po sprzedaniu mleka Gwoździkówna 
spotkała znajomego swego, Jana Jeske- 
go, mieszkańca tejże wsi, który zapro- 
ponował jej. by pojechała z nim do do- 
Mi. 

Propozycję tę z chęcią przyjęła, Na 
drodze, niedaleko Widzewa, Jeske czy- 
nił jej dwuznaczne. propozycje, ale Gwo- 
ździkówna zachowywała się odpornie. 

Jeske rzucił się na nią. 


Za usiłowanie gwałtu 


okręgowego w Leningradzie wystąpił 
wybitny komunista Kirow, oświadczając 
między innemi, że komuniści rosyjszy 
nie mogą: w chwili obecnej „zajmować 
się tem, co zamierza robić opozycja. O- 
becnie zaczyna już dochodzić do tego, 
%: opozycja mie chce uznawać decyzji 
centralnego komitetu j komitetu wyko- 
uawczego Kominternu". Swe przemó- 
wienie zakończył Kirow słowami: 

— „Musimy przywołać opozycię do 
porządku!" 

Po wysłuchaniu mowy Kirowa ze- 
branie przyjęło następującą, nader cha- 
rakterystyczną rezolucję: 

— Partja nasza i masy ludu pracu- 
jacego stoją przed ważnem nad wyraz 
zagadnieniem, zagadnieniem 

możliwości nowej wojny światowej. 
W związku z tem plénum komitetu okrę- 


kowego partii Komunistycznej wyrażą 
głębokie oburzenie z powodu nowych 
wypadów ze strony zbankrutowanych 


leaderów bloku opozycyjnego. Każdy 
członek stronnictwa komunistycznego 
zobowiązany jest szykować się do no- 
wych walk, szykować się prawdziw'e 
po bolszewicku. W szeregach naszych 
nie powinno być miejsca dla niedbalstwa 
mazgajstwa i pospolitej obojętności. 


rok więzienia. 


Gwożdzikówna uciekła z woza, 
Jeske puścił się za nią w pogoń. 

Dogonił ją | usiłował zgwałcić. Prze- 
chodnie, usłyszawszy krzyk. nadbiegli z 
pomocą i zawiadomili policję. Pociąg- 
nięto do odpowieczialuości Jeskego za 
usiłowanie gwał'u. 

Sprawę powyższą. rozważał w dniu 
wczorajszym sąd w trybie postępowa- 
tia uproszczonego. 

Sędzia Korwin-Korotkiewicz, po wy- 
siuchaniu prokuratora Flermana, skazał 
Jana Jeskego za usiłowanie gwałtu ua 1 
rok więzienia. As. 


a 


Dnia 22 b. m, o godz, 12 w poł: 
odbędzie się w Sali gimnazjum E.gJa- 
szuńskiej Zeligmanowej żałobna akade 
mja Ku czci pamięci przedwcześnie 
zgasiego , 


Maksymiliana Rozensala 


Na smutną tę uroczystość zapra- 
szają byłe wychowanki zmarłego 
Dyrekcja, grono nauczycielskie 

i uczenice Gimnazjum 

E. Jaszuńskiej Zeligmanowej. 


Radni bez wyborców. 


Groteskowe stosunki w 
fomaszowskiej radzie 
| mietskiej. 

(Od korespondenta „Republiki”). 


Tomaszów, 18 czerwca. 

" Ta'dyplomacja zwycięża, która opie- 
ra się na sile. Czy siła ta jest tizyczią, 
czy finansową — nie zmienia to postaci 
rzeczy.  „Dyplomatyczne* posunięcia 
magistratu, jak się okazało na posiedze- 
niu rady miejskiej w dn. 15 b. m., do- 
prowadziły do zmiany radnych. Takie 
efekty nie są skuteczne, a chwilowy tri- 
umf nie zmieni stanowiska społeczeń- 
stwa wobec magistratu i rady miejskiej. 
Dziś prawie żaden radny nie ma swych 
wyborców. W obecnej, zmienionej już 
częściowo, ale jeszcze kadłubowei ra- 
dzię zabierają głos radni tylko w imie- 
niu własnem i.na własne ryzyko. Naj- 
lepszym dowodem tego jest przygoto: 
wany przez magistrat i poparty przez 
prezesa rady miejskiej przy poklaskach 
leadera N. P. R.-prawicy — powrót p. 
Rotenberga na łono rady. Radny Roten- 


berg postanowił dalej korzystać z ra- 


dzieckiego stołka i udał się do Kanosy, 
do tych, których jeszcze przed tygod- 
niem, jako jeden z pierwszych bojowni: 
ków opozycji, zwalczał, bą! nawet jeż- 
dził do ministerstwa w celu przyspiesze- 
nia rozwiazania rady. 

Nowi radni nie podnoszą prestiżu ra- 
dy. Frakcja N. P. R.-prawica ma w 
swem łonie radnych, wykluczonych z 
partji, przedstawiciel „Bundu“ kroczy 
wspólnie z sjonistami. Dwaj radni, któ- 
rzy weszli do rady, łako zastępcy z listy 
P. P. S., nie mogą być uważani za przed- 
stawicieli wyborców tej partji, gdyż od 
stveznia roku bieżącego nie należą do 
P.P. S; 

Ci wszyscy raćni nie są już przedsta- 
wicielami swych wyborców. W tym 
składzie rada miejska traci nawet tę po- 
wagę, jaką, ewentualnie możnaby było 
przypuszcać, że posiada, a jednocześnie 
akceptuje słuszność dażeń do rozwiąza- 
nia R. M. 

Korzyści są jednakże wyłącznie po 
stronie magistratu, - gdyż przeforsowa! 
uchwałę o nowych pożyczkach. 

Nowi radni nie omieszkalj obciążyć 
lekkomyślnię miasto nowym długiem Ww 
wysokości” 250.000 złotych. 

L. Ancelewicz. 


Wynik wyborów 
w. Ehojnach. 


Chjena dostała wszystkie man- 
| daty. 


Przy onegdajszych wyborach do ra: 
dy gminnej w Chojnach wzięło udział 
w. głosowaniu 1663 osóby, czyli około 
połowy uprawnionych. Wystawione by- 
ły 3 listy kandydatów, a mianowicie: 
P.P.S., Niemieckiej Partii Pracy i blok 
Piasta, Ch. D. ; N. D. Blok uzyskał 796 
głosów, P.P.S. — 504 i N.P.P. — 367 gł. 

Na podstawie regulaminu, który prze- 
widuje wybory większościowe, wszystv 
radni przeszli z listy bloku, tak że głosy 
oddane na niezblokowane listy N.P.R. i 
P.P.S. przepadły. Wskutek szeregu nie- 
dokładności, popełnionych przez komi- 
tet wyborczy, ugrupowania:socjalistycz- 
ne, niezadowolone z wyniku wyborów, 
wniosły do starosty, p. RZewskiego, re- 
kurs, Żądający unieważnienia i rozpisa= 
nia nowych wyborów. (i) 


TEATR POPULARNY. 
Dziś 1 dni następnych wodewil „Nitouche“ 
w 4 aktach z muzyką, śpiewami I tańcami. 
Ceny miejsc zmłżone. „Nitouche* pozostaje 
na alfiszu tvlko kilka wieczorów. 


4 
r. 
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_ słabej gry obr ocw i bramkarza. Przez 


, Nawrot do Przejazd została już oddana 


zÉ Potrzebuje ciągłej Konserwacji 


MEN 


Winton neiaie 


CZERWIEC 


WTOREK 


Alóizego Gonzagi 
Titro: Pauliny ` 


Wschód! słońca 3.15 
Zachód o g. 19:59 
Wachód. ks, g. 23,21 
Zachód o g., 11.5 
AEn dnia: 15,25 
„Przybyło dnia: 8.41 


Wprowadzenie liczników 
telefonicznych 


odbywa się tym razem z wielką 
płzeżornością. 


Jak wiadomo, z dnićm 1 lipca zaczy- 
nają funkcionowaćwliezniki tew związku 
z tym wprowadzoną zostanie nowa ta- 
tyfa opłat telefohicznych. ` Zarząd PA- 

-y, pragnąc być fotmalnie w porząd- | | 
ku wobec abonentów, nądeśle każdemu 
zosobną zawiadomienie o wejściu w ży- 
cie nowej taryfy, poczem dopiero roze- 
słane zostaną obliczone na jej podstawie 
rachunki. dak widzimy, PAST-a jest 
Przezorna i pragwić Mnipirąć kwiefniowe- 
go skandalu. (R). 


Fermenty. w Kasię 
Chorych. 


Pracodawcy wobec personelu 
Kasy, 


W swoimi czasie przedstawiciele pra- 
todawców w zarządzie kasy chorych 
złożyli obszerną deklaracię, w której do- 
magali się zasadniczych zmian w polity- 
ce personalnej dyrekcii wobeę pracow- 
tików, których, według brzmienia de- 
laracji: przyjmuje się do kasy z uwzglę 
dnieniem ich przynależności parytinej, 
lie zaś fachowej. 

Z tych względów przedstawiciele pra- 
codawców postariowiłi nie uczestniczyć 
W posiedzeniach zarządu, na których 
rozpatrywana jest 6d pewnego Czasu 
Pzniaty ka służbowa dla pracowników, 

mająca wejść wizycie 1 stycznia 1928 r. 
Stanowisko. przedstawicieli ‘przemysły 
W zarządzie. kasy wywołało ~w łonie 
RY" PRZY niczyeł niezadowole- 
nie. (È A A wa) , Złe 


kominie: Polska 7:1 
l« rczeutacja pilkarska Polski po- 
_Niosła katastrofalna porażkę, wskutek 


Cały czas zawodów 
Waga reprezentağii] runiuńškicj.. 
s ć f 


przygniatająca prze- 
(0). 


Nowy bruk w Łodzi. 
Druga strona iilicy Piotrkowskiej od 


O użytku ruchu kołowego po wyldniu 
lej asfaltem. Ponieważ ulica ta została 
Wybrana na próbę dla takiego bruku i 
-Próba ta wypadła pomyślnie, magistrat 
Obdarzy nas óbecnie į innemi ulicami 0 
takim Druki któryjest tańszy, trwalszy 
i p. Soduicjszy od imiego, a GOT nie 


Nowy Fick złodzielski. 
W dniu wćzorajszym do przechodzą- 
tej ulicą Pomorska p. Aleksandry Miil- 
lerowej podszedł nieznany ici osobnik i 
lodstawił idącej nogę. P. Miillerowa u- 
badłą i w tejże chwili nieznajomy osob- 
, borwawszy jej torebkę, zaczął ucie- 
anewr złodziejski zauważyli prze 
chodnie, którzy tłumnie rzucili się w po- 
%0Ń za uciekającym. Ujęto go i na miej- 
K u wymierzono mu doraźną karę. Po- 
litego do krwi rzezimieszka wyratowa- 
to 2 opresji policja. Odprowadzońno go 
misarjatu, gdzie okazało się, iż iest 
hi 0 27-letni Icek Bersz. znany policii zlo- 
Ne i kieszonkowy. ` Po przeprowadzo- 
Vim dochodzeniu  Bersz odprowadzony 
do aresztu pzy wydziale śled- 

Szym komendy P. P 


OFIARY ZŁOŻONE W ADM. „IL. REPUBLIKI“. 
pgeazad Związku muzyków łódzkich i p. Gra: 
pył wlaściciel kino-łeatru „Record“: w Łodzi, 

nadają; zł. 6.75 na, Czerwony Krzyż” w Łodzi, 
i hat „Dom Sekot" w Łodzi Prey ulicy Ro- 


in 


B 


rzenie przez ambitnych prezesów grup 


tana, czy przyczyną wielkiej ilości Wwy- 
padków licznych jest nadmietną szyb- 
kość jazdy tramwajami odpowiedziała, 
żę pogląd taki nie jest prawdziwy. 
Tramwaje w Łodzi idą z szybkością 
"Mi pół km. na godzinę, 
podczas gdy w Pozyaniu 12.83 km. na 
godzinę, w Warszawie 12 km. w: Wiedz 
kia 18'km:, w Dreźnie 15.22 kma w Ber- 
Imię 14.1 km. w Paryżu 17 kma w Bruk 
seli.1233:Km., w Krakowie 13.2 kmi 
Obecnie przewożą tramwaje łódzkie 
„dziennie 190.000 osób. 
Jesi to wżrost 0.120 procent. w.stosun= 
ku do roku 1920. 
Ww naibliższym czasie tabor wagollo- 
wy będzie znacznie powiększony ze 
względna to, że przewiduje się zwięk- 
szenie uruchomionych linii do 20. 
Wkrótce nadejdą z Warszawy 
ORIYA 


Akcja konsolidacyjna, podjęta w obli 
czu i zbliżających się wyborów do rady 
miejskiej przez radę okręgową organiza 
cji cenjtr.-prac. umysłowych — spowodo- 
wałą wydanie następującej enuncjacji p 
rzez klasowy. związek. pracowników in- 
stytucji uży! /teczności publicznej; 
- Zarząd zwiazku prac, inst. użyt. p 
ubl. stwierdza, że konsolidacja ruchu 
pracowników umysłowych jest ika 
na, pożądana i ge elowa. — Dlatego ` 
wszełkię. usiłowania w tym eric; 
zdażające, z którejby strony nie wyszły, 
zostana przez związek ten jaknaigoręcej 
poparte. 
Jednocześnie zarząd związki, mając 
na względzie į uwadze dobro ogółu pra- 
cowników, nie może zgodzić się na two 


i grupek przedwyborczych, co wynika 
z poczynań rady okręgowej, zwłaszcza 
przez fych, którzy rozbici į skompromito 
wani gospodarką miejską i ogólną, SZU- 


Wczorajsze mokolowskie pole wyś- 
cigowe w Warszawie miało sensację, 
i w dziejach tego toru nienotowa- 


najklasyczniejszej zwykle gonit 
wie Ati syczniejszą nagrodę sezonu, 
„dubileuszową* zdobył najzupełniej nie- 
spodzianie trzylatek stajni p. S. Grzy- 
bowskiego „Chum pod jezdcem Ja- 
godzińskim. 


Pociąg, wiozący zwłoki Juliusza Sto- 
wackiegó z Warszawy do Krakowa, a 
złożony z2 wagonów na wieńce, 4 wa- 
Zoónów pumanowskieli bi If kłasy, oraz 
z wagonu Nr. 19 wiozącego trumnę, za- 
trzyma się ma terenie województwa 
łódzkiego w Piotrkowie i Częstochowie. 
Władze wojewódzkie z wojewodą Jasz- 
czałtem na czele przystąpiły do opraco- 
wania programu przyjęcia pociągu z 
prochami wieszcza. Na dworcach wy- 
stawione będą specialne warty, honoro- 
we, złożone z przedstawicieli organizacji 
spolecznych oraz akademickich. 


Dyrekcia tramwajów łódzkich zapy- 


„IŁUSTROWANA REPUBLIKA“ 


Sb. S_ 


Rozwój tramwajów łódzkich. 


llość linji powiększona będzie do, dwudziestu. — 190.000 ludzi 
przewożą tramwaje dziennie. — Nowe wagony. — Reforma ruchu 


osobowego, | 


wagony w fabryce lilnop, 
będą one większe o 
obecnych, <że liczba 

wynosić będzie 28, 


wykonane 
Ran i Loewenstejn: 
tyle od wagonów 
miejsc siedzących 
siedzących zaś 40. 

Platformy, zarówno tylna jak i prze- 
dnia, będą znacznie dlyższe. 

Zaprowadzenie. pałąków na wszyst- 
kich wagonach jest już kwestią dni, a za 
rok będą wszystkie wagony doprowa- 
dzone do jednostajnego typu. 

Co się tyczy 

wsiadania i wysiadania. 

z wagonów ha wżót warszawski, to 
kwestia tá- nie jest, wa razie aktuabia. 
Niedawno zarząd K. E. Ł. wystosował 
do komisariatu rządu list, w którym wy- 
jaśnia powody, dla których inowacja ta 
nie jest jeszcze wprowadzona $i 

W chwil dojeżdżania do przystanku 


25] 1a platformie przedniej, która jest krót- 


Atak przeciw blokowi "inteligencji. 


Ktasowy związek pracowników uważa blok wy- 
borczy inteligencji za sezonową szkodliwą grupę. 


kają nowych dróg w celu odzyskania u 
traconych wpływów i stanowisk. 

Nie można mieć zaufania do bezpar 
ty jności działaczy politycznych, którzy 


dotąd pod hasłami politycznemi występ | 


owali,, a którzy uprawiać będą zawsze 
i wszędzie polityke danej partji ze szko 


da dla pracowników umysłowych. 


Uważając dalsze rozbijanie ruchu na 
drobne grupy i grupki za szkodliwe į Z 


i oświadczamy, że tego rodzaju poczy- 
nania zwalczać będziemy wszelkiemi p 
ozostającemi do dyspozycii naszej środ- 
kami. 

W końcu apelujemy do pracowników 
umysłowych społeczników, aby w imię 
dobrze zrozumianego interesu własnego 
zwalczali tworzenie nowych sezono- 
wych przedwyborczych grup i stanęli 
ramię przy ramieniu z:robotnikami, z któ 
rymi los ich związał, pamiętając, że w 


jedności siła”. (E) 


Rekordowa wypłata w totalizatorze 
1.304 złotych za 10 złotych. 


Koń ten nigdy na pierwszych miej- 
scach nie sławał i przeż nikogo nie był 
brany w rachubę z pośród 13 koni, któ- 
re ruszyły do tego wyścigu. 

Płacono też za niego w totalizatorze 
zwyczajnym za 10 zł, — 1304 zł we 
francuskim zaś 188 złotych. 

Ogółem grało na „Chuma“ 54 totali- 
zatorowiczóiw. 


eż | premedytacją wykonane, piętnuiemy ie 


Prochy Juliusza Słowackiego 
witane będą uroczyście na terytorjum województwa 
łódzkiego. 


Jednocześnie w związku z obchodem 
sprzedawane będą przez instytucje spo- 
łeczne į literackie Łodzi specjalne żeto- 
uy pamiątkowe z podobizną Słowackie- 
go. Akcja sprzedaży tych żetonów, z 
których dochód pokryć ma koszta uro- 
czystości w kraju, prowadzona: będzie 
przez kuratorium okręgu szkolnego, 
wszystkie instytucje i urzędy państwo- 
we, inagistrat, związki strzeleckie, legio- 
nistów i t. d. 

Prochy Słowackiego na terenie wo- 
jewództwa powitać ma specjalna dele- 
gacja. (E) 


ka, powstaje natłok. hamujący swobodę 
ruchu motorowego. Nie jest wtedy tru- 
dno j 
o wypadek, dzwon ręczny 
bowiem uderzyć: może  motorówego, 
bądź którego z pasażerów. 
Wieczoróm wskutek otwierania drzwi 
WAZONU, śwęttło uderza silnym reflekto- 
rem na szyby. oślepiając motorowego, 


który wskutek teo nie widzi, co się 

-| dzieje na linji. 
O ile chodzi o pasażerów, to „war 
szawski* isposób wysiadania jest dla 


nich o tyle 

'niedopodny, 
że osoba, chcąca się przedostać ku wyja 
ściu, musi deptać po nogach wszystkich 
siedzących, podczas gdy obecnie ma tò 
miejsce tylko częściowo. Podkreślić na= 
leży, iż nigdzie na święcie niema zwy= 
czaju wchodzenia do wagonu i wycho- 
dzenia z niego tak jak w Warszawie, 
która przejęła go z dawnego Petersbur- 
ga. , i 
Najlepszem byłoby swobodne wcho- 
dzenie i wychodzenie z wagonu przez 
przednią I tylną platformę, nie może jed- 
nak jeszcze mieć u nas zastosowańią ze 
względu na niski stan etyczny ludności, 
która w ten sposób uchylałaby się od ul 
szczania opłaty za przejazd. (R). 
EANET PCE ESTRA 


Poborowi, baczność! 


Kto ma się stawić dziśł . 


Dziś na komisię poborową Nr. P przy. 
ul. Traugutta 10 winni stawić się potos 
rowi rocznika 1906, zamieszkał! na terea 
nie VII komisariatu policji, > Których na- 
zwiska rozpoczynają się 
Ch, [Ji K. i 

Jutro winot sławić się poborowi te- 
goż rocznika, których nazwiska rozpo- 
czynają się na litery L,Ł, M PN. $ 

Na komisję poborową Nr. 2 przy mil. 
Zakątnej 82 winni się stawić poborowi 
rocznika 1906, zamieszkali, na teremie 
14-70 komisarjatu policji o nazw iskach 
na litery P, R i S. 

Jutro winni stawić się MERVE te- 
goż rocznika i komisarjatu, których na- 
zwiska rozpoczynają się na litery T, U; 
W Ziż., (i) 


Dyżury w aptekach. 


Dziś, we wtorek, dnia 2] czerwca. 
dyżurują w nocy następujące apteki: 

G. Antoniewicz (Pabianicka 506), K. 
Chądzyński (Piotrkowska 164), W. $0- 
kolewicz (Przejazd 19), R. Rembięliński 
(Andrzeja. 26), J. Zundelewicz (Piotrkow 
ska 25), M. Kasperkiewicz (Zgierska 54), 
S. Trawkowska (Brzezińska 56). (RV 


przewodniczący. wydzłału podatkowego, w dniu 
wczorajszym, rozpoczął Każe cżtórotygod- 
mowy urlop wy 

Podczas urlopu paak, go będzie w czyn 
nościach słażbowych p. wiceprezydent W. Gros 
kowski. 


Od 1 lipca poszukuję 


nieumeblowanego 
pokoju 


w czystym domů. 
Oferty sub. „Biuralistka* 


Osobiste. 
Ławnik magistratu p. lmacy Killanowicz 


LEKARZ-DENTYSTA 


S. LIBERMAN 


Konstantynowska 46, 


przyjmuję od 8—10 rano; AR wiet AJ 
t 


na Hfëry M 


* 
l 


zza 


„ILUSTROWANA REPUBLIKA“ 


W poniedziałek, dnia 20-go czerwca r. b. po długich i ciężkich cier- 
pieniach zmarła 
s 


KLARA TADEUSZOWA 


Wyprowadzenie drogich mi zwłok nastąpi w środę, dnia 22 b. m. 
o godzinie 5-ej po południu z domu żałoby przy Alei Kościuszki 53 na 
stary cmentarz ewangelicki, 


o czem zawiadamia w głębokim smutku pozostały 


Uprasza się o nieskładanie kondolencji. 


FRANCISZEK OI 


Kierownik Biura Naprawy i Instalacji Polskiej AKc. S-Ki Telefoniczne) 


zmarł śmiercią tragiczną dnia 19 czerwca 1927 roku. 
Zmarły był dla nas wzorem pracowitości i pozostawił na zawsze w sercach naszych giewygasłą pamięć. 


pracowal Biura Budowy Telefonów. 


FRANCISZEK OBRED 


Kierownik Biura Naprawy i Instalacji Polskiej AKc. S-Ki Telefonicznej 


zmarł śmiercią tragiczną dnia 19 czerwca 1927 roku. 
W zmarłym tracimy serdecznego kolegę i dzielnego współpracownika 
Cześć Jego pamięci! 


Pracownicy Biura Zarzadu Telefonów. 


W duiu 19 b. m. zmarł tragiczną śmiercią 


SF p. 
FRANCISZEK O 


Kierownik Biura Naprawy Telefonów Łódzkich. j 
W zmarłym tracimy nieodżałowanego, pilnego I sumiennego pracownika, którego pamięć pozostanie u nas na zawsze. 


Zarzad Teletonów kódzkich. 


Koledze D-rowi Rawiczowi z powodu przedwczesnego zgonu | p Wyrazy szczerego POETY składa 


niedżałowanej pamięci żony IE - : p. Toi I. R AWIEZOW 
SONI || z powodu zgonu Jego żony 


wyrazy szczerego współczucia składa 


e | leankieprzy w. „oś łaa” 


zaś w dniu 24 b. m. od nr. 


 Tozpocznie się 2 


E Kilkudziesięciu robotników 


Zatarg robotników z przemysłowca 
Mi o angielską sobotę przybrał w stat- 
nich dniach charakter bardzo ostry. Naj 
Jaskrawiej sprawa przejawiła się w fa- 
bryce Barcińskiego, gdzie zatarg dosze 


_ dł do takiego zaostrzenia, że został przez 


zarząd firmy ogłoszony: lokaut, który 
trwą już od kilku tygodni. 

Wczoraj do biura zarządu fabryki B 
arcińskiego zgłosiło się kilkudziesięciu 


_ Tobotników, wyrażając chęć przystąpie 


fla do pracy. Robotnicy ci uskarżali się, 
że składki robotnicze są nieregularnie 


- Uruchomienie fabryki Bareińskiego ? 


chce przystąpić do pracy, | 


wypłacane: strejkującym. 

Zarząd fabryki zebrał. się wczoraj ce 
lem omówienia możliwości uruchomienia 
fabryki. W rezultacie postanowiono z 
arządzić wyłożenie list. które 
wciągać się będą robotnicy, pragnący 
przystąpić do pracy, 

O ile wciągnie się ilość robotników 
niezbędnych dla puszczenia w ruch przę- 
dzalni lub innego oddziału, kwestia tem 
sąmem zostanie przesądzona | ieszcze 
w dniu dzisiejszym fabryka częściowo 
zostan'e uruchomiona. (R) 


na 


Wypata zapomóg hezrohofnym. 


Pracownicy* umysłowi dostaną pieniądze d. 23 i 24 b. m. 


Jak już donosiliśmy, zarząd obwodo- | botnych, uprawnionych do korzystania 


Wy Funduszu bezrobocia otrzymał od 
ministerstwa pracy 125 tysięcy złotych 
na wypłatę zapomóg dla bezrobotnych 
Pracowników umysłowych. 

W związku z powyższem odbyła się 
konferencja z przedstawicielami organi- 
Zacjj pracowniczych. Uchwalono wy- 
płacić w miastach prowincjonalnych 


* 17.500 zł., w Łodzi — 107.50 zł. 


Wypłata pracownikom umysłowym 
23 b. m. przyczem tego 
nia wypłaceni zostaną bezrobotni, po- 
sadający legitymację od nr. 1 do 1600, 
1601 do 3333. 


Przed lokalem Funduszu bezrobocia 


i przy Al, Kościuszki 9, w którym odhy- | TEZA ERWIN EEEE 


i į 


| j 


i 


. 
A 
| 
| 


N 


Y Ka, g 


 Doczyna ferje letnie, 
 Mzebą zaciągnięcia nowych: kredytów 


ý zostaną I 


„ku. W 


te 


_Wać się będą wypłaty, wystawiona bę- 


dzie lista numerów legitymacji bezro- 


—— 


Pelnomosn'ctwa dla 
magisirafu. 


__ Ponieważ rada miejska wkrótce roz- 
a może zajść po- 


Ua roboty inwestycyjne, magistrat zwró- 


Bok do rady miejskiej o upoważnienie 


ew, zaciągnięcia w Banku gospodar- 
wa krajow ego na W arunkach, które 
ZO "i do wysokości 
“i pół m'liona złoty ch na prowadzenie 


i TObót inwestycyjnych. 


E Mie frzeba sę niczemu 


dziwić 
Bede w Jaktach Ste- 
Jana Kiedrzyńskiego. 


` Hrabia Maurycy de Noli! stoczył się 
Na dno życia. Utracił cały majątek i — 
` Protekcją swej ciotki księżnej — do- 
Się do przytułku dla paralityków, 
aż jest zdrów, jak ryba. 
‘Pewnego dnia zjawia się w przyluł- 
ojciech Starowiecki, hrabia — ma- 
-giat | proponuje Nohlowi tranzakcję jc- 
"YUą w swym rodzaju: za 1000 dolarów 
| MA Się ożenić z biedną biuralistką Stellą 
Arszańską, poczem zniknie; przyszła zaś 
i r. de Nohl zostanie kochanką hr. Sta- 


-Towieckiego, i 


Nie trzeba się niczemu dziwić 
zì Kiedrzyński. „Uśmiech losu" 
wiłby Perzyński. Bo między Siew- 
m i. de Nohlem istnieje pewne pokre- 


DO 


He 


WY, ri 


z zapomóg z obecnych wypłat. 
Instrukcia ta przewiduje również, że 
w wypadku choroby bezrobotnego mo- 
że być jego zapomoga pobrana przez o- 
sobę inną. Osoba taka przy wypłacie 
winna przedstawić zaświadczenie leka- 
rza, stwierdzające chorobę bezrobotne- 
go oraz poświadczone przez komisarjat 
policji upoważnienie do odbioru przez 
zastępcę pieniędzy. Przy odbiorze za- 
pomogi w zastępstwie czyimś należy 
przedstawić jeszcze dokument, stwier- 
dzający miejsce zamieszkania osoby, 
odbierającej pieniądze. - (i). 


Dezerter | w beczce od śledzi. 


„ILUSTROWANA REPUBLIKA" 


Śr. 7.__ 


Ugoda o dlugość dnia pracy 


nie ma znaczenia wobec przepisów prawa publicznego. 


Charakterystyczny wyrok sądu okręgowego w Łodzi. 


W swoim czasie robotnicy w fabry- 
ce Majssnera zgodzili się na propozycie 
przedsiębiorcy w sprawie ewentualnego 
podjęcia pracy w godzinach nadliczbo- 
wych (penad 8 godzin dziennie) bez żad- 
nego dodatkowego wynagrodzenia. 

Ugoda ta została zawarta wobec nie- 
pomyślnych konjunktur w przemyśle 
włókienniczym į widma redukcii pracy 
craz redukcji robotników. Obecnie, wo- 
bec poprawy sytuacji w przemyśle włó- 
kienniczyin robotnicy wystąpili zbioro- 
wo do pracodawcy o zapłatę za przepra- 
cowane nadgodziny według przewidzia- 
nych przez ustawe stawek 50 proc. nor- 


malnej zapłaty za pierwsze godziny i 100 
proc. za następne. 

Robotnicy żądania swe umotywowałi 
tem, że zgodzili się na propozycję firmy 
w okresie krytycznym dla przemyslu 
włókienniczego, który obecnie już minął. 
Sąd uznał, iż ugoda pomiędzy firmą a 
robotnikami nie ma żadnego znaczenia, 
ponieważ istnieją w tej sprawie przepi- 
sy prawa publicznego, przewidujące do- 
dątkową zapłatę za nadgodziny. Sąd 
przyznał robotnikom zapłatę za nadgo- 
dziny, uznając żądanie ich za usprawie- 
dliwione. (E) 


Sierżant w obronie życia zastrzelił pijanego napastnika 


W sobotę ubiegłego tygodnia we wsi| moc policję. W międzyczasie obok za- 
Fermanów pod Pabjanicami rozegrał się | grody Sobiestrzaka przechodził sier- 
krwawy dramat, którego ofiarą padł| żant, do którego zwrócili się wieśniacy 
Mieczysław Domagała, mieszkaniec Pa-| z prośbą o pomoc w usunięciu awantur- 
bjanic. W towarzystwie trzech kolegów: | ników. Sierżant w sposób nader ener- 
Józefa Klimka, Ludwika Dworniczaka i| gliczny zażądał od pabjaniczan, by się u- 
Andrzeja Borowca udał się na wyciecz- | spokoil. Gdy jednak wezwanie to przy. 


kę do Hermanowa, gdzie zawitali w go-| jęte zostało przez dnich drwinami., wvjał 


ścinę do gospodarza, Jana Sobiestrzaka. 


rewolwer i strzelił dwukrotnie na po- 


Po pewnym czasie pdpici pabjaniczanie | strach. 


wszczęli z Sobiestrzakiem awanturę i 
poczęli go bić. 


wręcz odwrotny 
do w ściekłości 


Miało to jednakże 
skutek. Doprowadzeni 


Z pomocą napadniętemu gospodarzo- | pijani awanturnicy rzucili się z nożami 


wi pospieszyli sąsiedzi, 
nakże umitygować wojowniczych gości, 


Krwawy dzień na wsi. 


Nie mogąc jed-| na sierżanta, pragnąc go zabić. 


Wów= 
czas sierżant w obronie własnego życia 


a a CL CZE w noże, zawezwali na po-| strzelił w napastników, z których jeden. 


Dwa razy uciekał zagranicę aż go wreszcie przyła- 
pano na strychu. 


Wczoraj wojskowy sąd okręgowy w 
Łodzi pod przew odnictwem "p, majora 
Gralewskiego rozpatrywał sprawę 27- 
letniego Włady sława Kubały, oskarżo- 
nego o dwukrotne samowolne opuszcze- 
nie szeregów wojskowych i ucieczkę za- 
granicę. 


„Władysław Kubała 
rocznika 1900 został wcielony do woj- 
ska. Służba wydawała mu się ciężką. 
Po porozumieniu się z rodzicami opuścił 
swój pułk į uciekł do Niemiec. Przeby- 
wając w Berlinie, Kubała począł szukać 
zajęcia. Skromne zapasy pieniędzy po- 
częły tajać, posady znaleźć nie mógł... 
Postanowił wrócić do kraju. 


W dniu 23 grudnia 1925 roku zgłosił 
się do pułku, a żandarmeria wziąwszy 
pod hwage, że Kubała dobrowolnie sta- 
wił się do óddziału, podczas przeprowa- 
dzania śledztwa pozostawiła go na wol- 
nej stópie. Tymczasein Kubała, zebraw- 
szy sobie sporą sumkę pieniędzy, nie 


podczas poboru 


wieństwo. 1 jeden i drugi stanęli wobec 
widma śmierci głodowej į dla całych 
portek i całych butów gotowi są do po- 
pełnienia każdęi nikczemności. Aic 
Siewski jest postacią tragiczną, de Nobll 
— groteskową; Siewski byś pomyślary 
jako symbol beznadziejnej doli szarego 
inteligenta polskiego, de Nohl — jako 
zbankrutowany hrabia, typ dobrze nam 
znany z irpo cus kih fars j wiedeńskich 
operetek. 


m 


„Nie trzeba się niczemu dziwić“ jest 
raczej szkicem komedjowym, niż kome- 
dią. Sztuka ta należy do tej kategorii 
utworów scenicznych, które nie są „rze- 
czą samą w sobie”, lecz dają pole i mo- 
¿ność aktorom dowspóuczestnictwa wraz 
z autorem w psychologicznej nadbudo- 
wie charakterów głównych bohaterów. 
Nieraz takim cichym, nieznanym korek- 
—| torem sztuki jest reżyser, umiejący z naj 
słabszego kiczu stworzyć rzecz godną 
widzenia. Jeśli chodzi o lekką komedię, 
w której bohaterowie są tylko naszkico- 


i 


czekając na ukończenie śledztwa, uciekł 
ido Niemiec po raz drtigi. > 

Z Berlina Kubała Sanika? do rodziców 
swoich list, w którym prosił ich o przy- 
stanie mu adresu kolegi, również: dezer- 
tera, który zbiegł do Rosji, chciał bo- 
wiem do niego pojechać, Na nieszczęś- 
cię list ten dostał się do rąk żandarme- 
tji która wszczęła dochodzenie. W 
dniu ub, roku Kubala, przejazdem do Ro- 


sru- komunikaty P. A. T. nad program, 15.00 — 


Mieczysław Domagała. padł na ziemię 


ugodzony kulą w brzuch. 


W parę minut później skonał. Prze- 


„| rażeni towarzysze jęgo rzucili się do it- 
cieczki, zostali jednakże uięcj przed nad 


biegającą policję i osadzeni w areszcie, 
Powiadomiona o wypadku żandarmeria 
wszczęła energiczne dochodzenie. (R) 


KRET SDA SERB AEA RTAS U 
$ 


Co usłyszymy przez radjo 


dziś, we wtorek 
21-go czerwca: 


12.00 — Komunikat lotnicza» -metegrolo ram 
0- 


munikat gospodarczy - 1 meteorologiczny, nad 


sji zatrzymał się w Polsce u swoich To- | program. 16:35—17,00 — Odczyt p. t. „Wisła od 


dziców, 
niem ukrył się. na strychu w. beczeć od 
śledzi. 


a w obawie "przed aresztowa- | Sandomierza do Torunia", 


17.00—17.15 Nad 
program I komunikaty. 17.15 — Koncert | DODI- 
ludniowy. Juliusz Słowacki: „Złota Czaszka” 
fragment dramatyczny. 18.35—18.55 — Rozmał+ 


Tamże też, po kilkugodzinnych po- |tości. 18.55—19.10 — Komunikaty P. A. T, 19.10 
szukiwaniach został ujęty przez żandar- | —19.35 — Odczyt p. t, „Podróż na Wschód — 


mów, 
do więzienia. 


którzy cuchnącego odprowadzili sk 


RSA Słowackiego” wygłosi prof. Al. Janow= 
9.35—20.00 — Odczyt p. t „Zgoda Naro- 
dów wygłosi prezes Aleksander Lednicki, 20.00 


Na rozprawie sądów ej oskarżony nie |—20.15 — Komunikat rolniczy. 20.30 -- Koncert 
przyznał się do winy. tłumacząc swą u- |wieczorny. Transmisja z Krakowa. 22.00 — Ka- 


cieczkę głupotą. 
Sąd ogłosił wyrok, skazujący 27-let- 


muntkat rolniczo-meteorologiczny, sygnał czasi, 


nad program i komunikaty P.A.T. 22.30—23.00— 


Transmisja muzyki tanecznej z tanecznej z re 


niego Władysława WIE na 1 rok i 11| stauracji Rydz. 


(R) 
sagi SNR przeważnie ZOB 
się w rękach wykonawców. 


miesięcy więzienia. 


wani, 


Z błahej roli starego koio stwo- 
rzył p. Junosza-Stępowski zarówno pod 


Takim mężem opatrzńościowym wy-| względem gry, jak i charakteryzacji je- 
stawionej w sobotę w Teatrze Miejskim | dną ze swych najwspanialszych kreacji. 


komedji Kiedrzyńskiego, jest p. Junosza- 
Stępowski. Autor wprawdzie Staro- 


Partnerką jego była p. Janina Roma- > 


nówna, artystka teatrów szyfmanow= 


wieckiego napisał, ale stworzył go p. skich w Warszawie. P, Romanówna pa- 
Stępowski. Nie poszedł po linji kome- | siada dwa najwspanialsze skarby aktor- 
dii, lecz groteski, a nawet parodji. Hr.| spie; urodę i wdzięk. O jej talencie tru- 
Starowiecki — w ramach nakreślonych dno sądzić po jednym występie. W roli 


przez attora — byłby postacią niecieka- 
wą i szablonową. Takich hrabiów było 


Stelli Argzańskiej zaprezentowała się 
w korzystnem świetle. Jeśli coś raziło, 


już tysiące, P. Stępowski „uczłowie- | to naśladowanie w głosie į ruchach p. 


czył” starego cynika i degenerata. Sta- Malickiej, co chwilami było aż denerwu- ip 
rowieckim w interpretacji p. Stępow- j 


skiego miotają wszystkie uczucia: miło- 
ści szlachetnej, pożądania obleśnego, za- 
zdrości Otella, zemsty nikczemnej, prze- 
baczenia ojcowskiego. Cechy bydlęce 
Starowieckiego zostały przez p. Junoszę 
zątuszowane, podkreślone zostały jego 


ce. 

P. Grolickiemu (hr. de Nohl) nie mo» 
żna postawić żadnych zarzutów, ale też 
trudno byłoby go pochwalić. Był tylko 
poprawny. 


Z innych wykonawców należy wy- 


ludzkie uczucia, ale na ekranie parodji. | mienié p. Gzylewską (Róża) i p. Krze- 
I dlatego przez trzy akty  Starowiecki | mieńskiego (Mortwin). 


nie nużył ani na chwilę, chociąż w tym 
kierunku autor specjalnych zasług nie 
położył. 


Reżyserja p. Szpakiewicza starania. 
W. POLAK. 


e__ 


USTA. REPUŚLINA 


Łódź 
21-czerwca 1927 


Warczawa i światowe 
ryski picnigine. 

W obecnej chwili, w przededniu rea- 
lizacii pożyczki zagranicznej, śledzenie 
nastrojów na międzynarodowych ryn- 
kach pieniężnych jest dla nas szczególnie 
doniosłem. 

Zaczniimy od Niemiec. Po czarnym 
piątku w dniu 13 maja, kiedy na skutek 
zapowiedzi co'”"ięcia kredytów reporto- 
wych nastavit niebywały krach na głeł- 
dzie akciowcj, koła, zbliżone do Reichs- 
banku, a zwłaszcza jego prezydent dr, 
Schacht, twżerdziły, iż tym sposobem za 
dano cios tenduncji spekulacyjnej i nadu- 
żywaniu kredytów zagranicznych, nota 
bene dla tych operacii wyżej oprocento- 
wanych. 

Wskazy wano wówczas, iż pociągnię: 
cia tego należało dokonać właśnie, aby 
zapoblec podwyższelniu stopy dyskonto 
wej. 

Jak władomo, wszystko to było zain- 
scemłzowane celom zatarcia istotnego o- 
brazu, jaki przodstawia niemiecki orga- 
nizm gospodarczy: Tamteisza produkcia 
i kandsi znaklują się w pełnym rozkwi- 
cie, co młało być szczególnie silnie pod- 
niesione w okresowym sprawozdaniu 
rezydującego stale w Berlinie agenta 
reparacyjnego, Dochodziły pogłoski, iż 
zamierza on przedstawić wniosek o pod- 
wyższenie rat odszkodowawczych. Aby 
temu przeciwdziałać, sprowokowano 
czarny piątek, za który szerokie masy 
publiczności, grającej na giełdzie, drogo 
zapłaciły. 

Wypadki te nie zdołały jednak za- 
clemnić jasnej opinił agenta reparacyjne- 
go Gilberta, który w swoim raporcie traf 
nie ocenit sytuację, zwłaszcza o ile cho- 
dzj o budżet Reichu i poszczególnych 
państw związkowych. 

Oprócz nieprzejrzystości i mieszania 
pozycji dochodów i wydatków zwyczaj 
nych i nadzwycz., wbrew uznanym zasa 
dom skarbowości, stwierdził, iż gospo- 
darka budżetowa w Niemczech jest wa- 
dliwa i w wielu wypadkach deficyty są 
zasłonięte jedynie wpływami emitowa+ 
nych pożyczek, nota bene, często niezre- 
alizowanych. Raport wywołał ogromne 
wrażenie i na pewien czas wykluczone 
są wszelkie pomysły rewizionistyczne 
sprawy odszkodowań, zwłaszcza wobec 
jednolitego frontu całej prasy amerykań- 
skiej, a nawet jej germanofilskiego od- 
tami 

W tych warunkach wobec ogromni, 3 


odpływu dewiz z Niemiec, jaki w ostatn. 


kliku miesiącach miał miejsce, musiano 
jednak w końcu uczynić krok który wczas 
zrobiony nie dopuściłby dv katastrofy 
„czarnego piątku”, Był on właściwie 
stwierdzeniem fałszywej polityki dykta- 
tora finansowego Niemiec, dr. Schachta. 

Stopa dyskontowa z 5 proc. została 
podniesiona na 6 proc, Dzięki temu 
stworzono znowu możliwości przypływu 
prywatnych kredytów amerykańskich 
do Niemiec, 

Jest to w obęcnej chwili szczególnie 
ważne dla Berlina, gdyż londyńskie City 
nieomal ogłosiło cichy bojkot rynku nie- 
mieckiego, ze względu na stanowisko 


- Wilhelmstrasse do sowietów. 


s Tym sposobem uzyskały Niemcy na- 
dzieję, iż skutki nieprzychylnego stano- 
wiska City zostaną częściowo przynaj- 
mniej zrekompensowane kredytami a- 
merykańskiemi, dla których z chwilą pod 
niesienia stopy dyskontowei stworzone 
warunki przypływ. 


Berliński więc rynek, który dla na- 
szych warunków ma mimo wszystko 
wpływ ogromny, nie przedstawia w 0- 
becnej chwili tych możliwości otenzyw- 


KURIE 


lowa 15.805 ton wartości 5.874.000 zł. 


W notesiku busińiessmana. 


49 i PÓŁ MILIONA ZŁOTYCH wynosi defi- 
cyt bilansu handlowego za maj, a nie 34 milj, 
jak to uprzedmo podaliśmy W porównaniu do 
kwietnia, kiedy deficyt wyniósł 28,8 milj. ozna- 
cza to znaczną zmianę sytuacji na niekorzyść. 

Przywóz wykazuje wzrost o 15,576 tys. zł. 
w złocie, Silnie wzrósł przywóz zbóż w stosun- 
ku do kwietnia mian. pszenicy przywieziono wię 
cej 07 mili, zł. w zł. żyta 6,7 milj, owsa 2,4 milj. 
kukurydzy 2,1 mill. 

Razem grupa artykułów spożywczych wyka 
zuje wzrost przywozu o 19.537 tys, zł, w złocie. 
Z innych ważniejszych zmian zaznaczyć należy 
wzrost przywozu rud cynkowych o 1.230 tys, zł. 
w złocie, samochodów 0.999 tys. zł. w złocie. 
Zmniejszył się przywóz produktów zwierzęcych 
0 1.401 tys. zł. w złocie, żelastwa (szmele) o 994 
tys. zŁ w zł, bawelny 1 odpadków o 2.289 tys. 
złotych w złocie, wełny i odpadków o 1969 tys. 
zł. w złocie, tkanin bąwelnianych o 440 tys. zł. 
w złocie. 

W wywozie ogólne zmniejszenie wynosi 5.254 
tys, zł. w złocie. Między innemi zmniejszył się 
wywóz cukru o 708 tys. zł. w złocie, drzewa o 
747 tys. zł. w złocie, roślin i nasion o 1.227 tys. 
zł. w złocie, tkanin bawełnianych o 2.951 tys. zł. 
w złocie, wzrósł natomiast wywóz trzody chlew 
nej o 2.843 tys, zł. w złocie i węgla o 2.757 tys. 
złotych w złocie. 


4 A 

PRODUKCJA ŻELAZA i STALI w kwietniu 
i maju b, r. uległy dalszemu zmniejszeniu. Zmniej 
szył się również wywóz. W kwietniu b. r. wy- 
wieziono 5.552 tonny szyn, żelaza | stali, 4.994 
ton blachy żelaznej stalowej, 2.362 tom rur i 1.675 
ton ołowiu. Huty górnośląskie wywiozły w kwie 
tniu nalwieksza ilość swych wyrobów do Nie- 
mice: (2,889: ton), następnie do Rosji sowleckici 
1.157, Łotwy — 1.071, Austrji 835, Rumunji — 
779, Danji — 741, Czechosłowacji — 734, Japonji 

— 600 ton. 

W pierwszych czterech miesiącach b. r. przed 
stawiał się eksport polskich hut żelaznych na- 
stępująco: szyny, żelazo,stal — 20.620 ton war- 
tości 3.733.000 zł. w złacię, blaclia żelazna i sta- 
w złocie, 
rury 11,979 ton wartości 4.233.000 zł., ołów 5.805 


ton wartości 4.084.000. zł. w złocie. 


Łódź, 27 czerwca. 


STAN ZASIEWÓW ULEGŁ POPRAWIE w 
lon wileńskiem, nowogródzkiem ił poleskiem; 
w których w połowie maja notowano najniższą 
kwalifikację stann zasiewów. W województwach 
poludniowych stan zasiewów w dalszym ciągu 
jbył dobry Nadmierne deszcze trwające bez 
jprzerwy, od pierwszych dni kwietnia i częste 
przymrozki nie wyrządziły, zdaje się, poważniej- 
szych szkód. 

Stan zasiewów w stopniach kwalifikacyjnych 
(5 oznacza stan wyborowy, 4 dobry, 3 średni, 
przeciętny, 2 mierny, 1 zły) dla całej Polski 
przedstawiał się następująco: 


w końcu około 
maja 5 czerwca 
1927 1927 
Pszenica ozlńia 3.3 3.6 
żyto ozime 3.0 3.2 
jęczmień ozimy 3.1 3,4 
pszenica jara 3.2 34 
żyto jare 3.0 3.1 
ieczmień jary 30 3.3 
owies 34 3.3 
koniczyna 3.2 35 
ziemniaki — 341, 
buraki cukrowe — 30 


SRTEJK WĘGLOWY W ZAGŁĘBIU KRA- 
KOWSKIM postanowłońo proklamować celem, 
osiągnięcia podwyżki płac oraz z powodu 
nierozpisania wyborów do kasy chorych. 


PRZEMYSŁ DRZEWNY w miesiącu maju 
miał dobrą konjunkturę, trwającą zresztą już od 
kilku miesięcy, Eksport drzewa mimo silnej kon- 
kurencji zę strony krajów Skandynawskich i Fin- 
landji utrzymał się na poziomie poprzedniego 
miesiąca. Ceny mają tendencje zwyżkową. 

W okręgu białostockim K papierinka podniosła 
się w cenie o 20 proc. azlaki o 50 proc, 
Ceny na niaterjał tarty no większych zmian. 
Tartaki pracują intensywnie z wyjatkiem woje- 
wództwa poznańskiego, gdzie trwa zastój, Spo- 
wodowany niemożliwością eksportowania drze- 
wa tartego do Niemiec, 

W okręsru bygzoskim nieznaczne ożywienie 
nastąpiło w kwietniu z nowodu dopuszczenia 
przez Niemcy importu niewielkich kontyngentów. 
drzewa tartego, ustały jednak z powodu wyczer= 
pania tych kontyngentów. 

ERARD 7 


Przymus ksiąg handlowych. 


Spółki muszą prowadzić je po polsku. 


Projekt dekretu p. prezydenta Rzpli- 
tej o księgach i bilansach handlowych 
został wręszcie uzgodniony przez wszy- 
stłkie ministerstwa 1 przedstawiony bę- 
dzie w dniach najbliższych na radę mini 
słwów, 

W myśl projektu każdy handlujący 
(kupiec) powinien . prowadzić książki 
ga ok formalnie według przepisów. 

cyjne z ograniczoną odipo- 
wisialosźcłą i spółdzielnie winny 
wądzić księgowość w języku po 
wszyscy inni handlujący w jednym z ję 


R bij europejskich alfabetem  łaciń- 
lub otym 


Upadłość. 

W dniu wczorajszym sąd okręgowy 
w Łodzi w wydziale handlowym roz- 
patrywał podanie adw. Tujakowskiego, 
pełnomocnika wierzycieli firmy „Hersz= 
kowicz,Gliksman i Briin'* w sprawie o- 
głoszenia jej upadłości. Z przewodu są- 
dowego wynika, że pozwana iirma mie- 
szcząca się w Łodzi przy ulicy Nowo- 
miejskiej Nr. 21 należący do przedsię- 
biorstw handlowych drugiej kategorii, 
mając za zadanie, kupno i sprzedaż to- 
warów włókienniczych i handel.przędzą 
Od 9-go czerwca firma „Ferszkowicz, 
Gliksman 1 Briln dopuściła do protestu 
weksle własne: na 8 tysięcy złotych. 
Sąd po rozpatrzeniu całokształtu sprawy 
i wysłuchaniu pełnomocnika wierzycieli 
postanowił ogłosić upadłość firmie „Her 
szkowicz, Gliksman I Brün“. Datę otwar 
cia upadłości oznaczyć na dzień 9 czerw 
ca 1927 roku. (o) 
YORIASERE NAT EAWEEECJA SUEN VARER AA ZERA WRZS OWIEC EOD 


Zapisy w księ praca ig W JOWYCA wii- 
ny być rzetelne, uskutęcznia 
ne tak, iżby wyrężały € SHARRI SN 
ności, Księgi handłowe nie powinny 

wierać rachunków osób fikcyjnych lub 
rz: od fałszywem nazwiskiem. 


nie wolno zostawiać - 
stych księgach nie Nie wolno EAA 
lub odekta bywać 


ięgi handlowe, | korespondencje 
A hdi być przechowywane przez 


* Tenże projekt reguluje sprawę bilan 
sów i wylicza szereg przepisów w jaki 
moe bilanse ZOO AWARE; 


lowym. 


Syimcha Góra. Cukiernia przy ul. Zgierskiej 
Nr. 55, Właścicie! Symcha Jakób Góra intercyzy 
nie zawarł. 


Bazyli Krasnowski. Piwlarnia przy ul. Ła- 
Kiei Nr. 27. Właściciel intereyzy nie za- 
war 

Antoni Janiszewski. 


Sklep spożywczy przy 


ul. Nowo-Dworskiej Nr. 22. Wiaściciel Intercyzy, 


nie zawarł, 


rzowej Nr. 24. Właścicielka intęrcvzy nie za- 
warła. 
a ke RAA Warsztat, yk przy ul; "e 
elnianei Nr aścicii tercyzę zawarł: 

wylączność majątku I wspólność kaksi 

Józet Hauszpigel. Sprzedaż o w potud- 
niowych I Kirat An świeżych I sea przy 
ul. Brzezińskiej Nr. 2. Właściciel intercyzy nie 
zawarł. | i 

Zelig Borusztajn. Sprzedaż ubiorów męskich 


i damskich przy ul. Nowomiejskiej Nr. 7, Wla- 
śclciel Intercyzy nie zawarł. 


nych, z jakięmi liczono się jeszcze przed 
pół rokiem. 

Miarodajny dla rynku finansowego 
Europy Londyn, w chwili obecnej cały 
jest nastawiony w kierunku antysowie- 
ckim i weksle, pochodzące z operacji ro- 
syjskich, bez wzgłędu na ich jakość, zo- 
stały wyeliminowane z portielu nadają- 
cych się do dyskonta. 

Trzecim wreszcie czynnikiem, waż- 
nym dla naszych stosurków, to tenden. 
cje panujące ną Wall - Street. Rynek 


wykazuje tendencje zniżkowe, co wy» 


miarów kredytów reportowych, zacią- 
ganych przez maklerów giełdowych. 

Jeśli ten proces rozwijać miałby się 
dalej, wówczas należałoby obawiać się, 
iż zostanie wytworzona sytuacja, która 
utrudni wysoce wszelką poważniejszą 
akcję emisyjtą na rynku. 

Przez perspektywę Berlina, Londy= 
nu i New Jorku można więc ocenić 
możliwości kredytowe rynku warszaw= 

skiego 


-=> ag A wę 


z konieczność wzmożenia się roz- 


++ 
b$; 
r — 


Wpisy w rejestrze hand- 


HANDLOWY: 


—6.75 
złotowe 59.50—60 
60.25 = 


zł. 


100 marek Rzeszy 122.47-—122.753 N.. 

100 złotych 57.78—57.92 A 

„ Czek na Londyn 25:10'/: AE 

Telegraficzna wypłata na Warszawę 144 

57.65—57, 80 <A 

' Paryż, 20 czerwca. | 
(Polska Agencja Telezraficzna). ŚJ 
Zamknięcie giełdy. E 


* Praga 75,60 


NOTOWANIA ZŁOTEGO POLSKIEGO “ 


19.20—79.60 


dolara w obrotach prywatnyc 
wczoraj 8.91 i pół w płaceniu, 1 8.92 1 pół 


w 


na. Obroty minimalne, Na wczorajszem 
zebraniu łódzkiei giełdy obracano 
rami po kursie 8.92. Obroty te dr ti, 
kilka zaledwie tysięcy dolarów. Ak 

w zupełnem zaniedbaniu. 


WYPRZEDAŻ BUDAPESZTEŃSKIEJ POŻYCZ- i 


kański udział 6-procentowej budapeszteńskiej 
pożyczki miejskiej w wysokości 20 milionów 
dolarów, * z których banki amerykańskie objęty . 
105 miljona, 
Kurs emisyjny wynosił 92. à A 


i 47.025—47.25, na Poznań ii 
Matla Kon. Skiep spożywczy przy ulicy Plep- 47. RACE 


LSTA.REFOMLMA 
Łódź 
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GIEŁDY. 


CZEKI. 
Holandja 358.40 
Londyn 43.43 R 
Nowy Jork 8,93 13 
Paryż 35.035 \ 
Praga 26.50 | 
Szwajcarja 172.02 
Wiedeń 125.82 : 2A 
Włochy 50.10 


PAPIERY ADA I LISTY 
STAWNE. 


Pożyczka AAA 85—85. 25 
Dolarówka 55.50—55.25 

Pożyczka kolejowa 102.807103 
8-proc. pożyczka korwersyjna 65.25- 


4 i pół proc. listy zastawne ziemskie 4 
a i pół proc. obiigigig m: Warszawy AA 
| 
| 441 
AKCJE. uh, 
Bank Dyskontowy 134 WA 
Bank Polski 143—145—144 (są 
Bank Handlowy 7.30 
Bank Spółek Zarobkowych 82 
Spiess 100 
Łazy 0.43 
Cegielski 38 
Modrzejów 8:90 - 
Starachowice 61.50 
Borkowski 3.15 
Częstocice 4.95—5 
Wysoka 123 
Fitzner 5.50 
Rudzki 2.50-—2.43—2.45 
Żyrardów 18 
Haberbusch 145—140 


GIEŁDY ZAGRANICZNE. 
Gdańsk, 20 zorwca., 7 
(Polska Agencja Telegraficzna). 


150, 
ZĘ 
ł 
p 
Me 


PRZ 
AWWEZZDZ 


Londyn 124.02'/» 
N, York 25.54'|+ w 
Włochy 142.75 c: 
Szwajcaria 491 


Niemcy 605.50 M0] 
Londyn, 20 czerwca, 3 

(Polska Agencja Telegraficzna). 18 
Zamknięcie giełdy. AD 
N. York 4.85 15/32—4.86 3/16 K 
Francja 124.02 AB 
Włochy 87:00 s 98 
Niemcy 20.48 7/8 AN 
S.„wajcarja 25.24 3% 
Praga 163.93 l 14 
Wiedeń 34.54 A 
Warszawa 43.50 v4 


w dniu 20 czerwca 1927 roku. 
Za 100 złotych: 
Londyn 43:50 
Berii 5 468] 541. 35 R 
erlin 5 ' 
"Wypłata na Warszawę 47. 025—47.25, 


Odańsie 87,78 57.92 A 
ańs EPA 

Wypłata na Warszawę. 57.65—57.80 — * 
Wiedeń czeki! 19.26—19.54, banknoty i W 


* 


Praga 377.62 ` 1 ONE 


Dolar w Łodzi. 


Na łódzkim rynku walutowym kurs 
ch wynosił 


re." 
I = 


żądaniu. Tendencja wybitnie spokoj- 
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Bankers Trust Company ogłasza, że umery- ` 
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& Centralnego. stow. 
kupców. 


MY związku z podaną przez nas wczo 
lopie | domością o bezterminowym ur- 
PA Wiceprezesa centralnego stowarzy 
duje, kupców p. Jakóba Fisriera, dowia 


len "W Się, że fakt ten pozostaje w Ści- 
różni yAZaNiU z wynikłemi ostatnio 
stów ami przekonań w łonie zarządów 
to (pi ZySzenia i Banku współdzielcze- 
W n..otrkowska 41). Zarysowane tarcia 
izora szych dniv:h mają być załago- 
hasto kwestja rezygnacji p. Fisnera z 
Styt a YCH stanowisk w- obydwóch 
boży. Clach, których jest jednym z za- 


Ycieli i czoł stani 
czołowych działaczy, stanie 
ię hieaktulną. y AREN 


olej Elektryczna Łódzka. 


toczą dniu 30 czerwca r. b. odbędzie się 
Ą € zebranie akcjonariuszów spółki 


vinei kolei elektrycznej łódzkiej, 


Fami hi pteparat 
| gueiet. Fo pierdeti) 
y goko jara, daR niokkż prawie” 


„ILUSTROWANA REPUBLIKA*, 


m" 


14 
TWARONIENIE 
NASKÓRKA 


WNY SKŁAD na POLSKĘ 


Ge 
pe ELEMÉR FUCHS Warszawa: Ocronowat. 


$ Do NABYCIA w APTEKACH, /KŁADACH ADTECZNYCH ı PERFUNIRJACH 


ORYGINALNA TYLKO Z ROA ANIN RRETA 
z MARKĄ OCHRONNĄ » SŁOŃ? 


GE 


A 4 
Fiar moge + 
Wy" 22 


d ło Xiao miły er 
Lda , ab gą mgp tia? 
TA. uplati dolgh: 
mog- kouta Koj, 


lliemny bilans handlowy 


nakazuje ograniczenie polskiego importu. 


Przedstawiciele kupiectwa łódzkiego 
wzięli udziął w obradach centralnej ko- 
misji przywozowej, która na plenarnem 
posiedzeniu załatwiła sprawę podziału 
kontyngentów, przywozowych z zagra- 
nicy na III kwartał b. r. 

Uzyskujemy w tej sprawie następu- 
jące informacje: 

N dyskusji nad obecną sytuacją go- 
Spodarczą państwa szereg „mówców 
wskazał na konieczność podjęcia 

polityki ograniczenia przywozu, 

a to z uwagi na pogarszanie się naszego 
bilansu. Z tych względów już obecnie 
min. przem. i handlu sprzeciwiło się 
wiiioskom komisji w sprawie rozszerze- 
nia niektórych kontyngentów przy wo- 
zowych. Obecnie przywóz będzie mniej- 


szy, niż pierwotnie preliminowano, a o- 
graniczenia te będą musiały dotknąć ró- 
v nież i materłów włók'ennicz. Zasad- 
niczem posunięciem, które na wniosek 
przędstawicieli Łodzi zostało zaakcepto- 
wane, jest wprowadzenie rozpatrywa- 
nia kontyngentów z Austrji nie w po- 
rządku chronologicznym, lecz łącznie 
podań, wpływających w pewnvm okre- 
sie czasu. Ma to zapobiec monopolizo- 
waniu kontyngentów przywozowych z 
Austrji. 


Rząd dążyć będzie w tym kierunku. 
aby wpiywy gotówkowe z pożyczki za- 
granicznej nie były obrócone na import: 


wzrost 'mportu dopuszczony będzie wy- ' 


łącznie dla materjałów inwestycyjnych, 
nie zaś — konsumpcyjnych. (E) 


j tno-prawni | 


„Str. 9, __ 


Dopłaty celne. 


Ważne wyjaśnienie władz 
centralnych. 
Urzędy wzgl. dyrekcje ceł na pod- 


oZ) 


g stawie sprzecznego z ustawa rozporzą- 
ji dzenia ministerjalnego wymierzały do- 


płaty celne po upływie roku od dnia od- 


prawy. Kilka skarg, wniesionych do Naj 


wyższego trybunału administracyjnega 


Bo dla wywołania autorytatywnego orze- 
f| czenia, wykazało bezpodstawność i bez 
i|prawność żądań władz celnych. Depar- 


tament ceł ministerstwa skarbu, wycho- 


*|dząc z założenia, że nie można narażać 


wielkiej liczby „restantów* na dlugo- 


| trwałe i kosztowne procesy ze skarbem, 
ji tembardziej, iż wynik ich wobec kilka- 
| krotnie wydanych w tej samej materii 


zasadniczych orzeczeń nie mógł być 


wątpliwym, zarządziło wstrzymanie eg- 


# zekucł wszystkich bez wyjatku dopłat 
| celnych, wymierzonych po upływie ro= 
aj ku od chwili oclenia, 


W wyniku tego okólnika część zain- 


4 toresowanych osób została od obowiąz= 


ku zapłaty całkowicie zwolniona, inni 


: zaś, t. i. tacy, którzy przedtem pod gro- 


zą egzekucji należności uiścili, kwoty te 


4 faktycznie stracili. 


W związku z powyższem spodzie- 


M wane jest rozporządzenie, zarządzające, 
| zwrot zapłaconych kwot z tytułu dopłat 
celnych odnośnie do nakazów, rozesła- 


nych po upływie jednego roku od daty 


j cienia. z 


Wąfpliwości podatkowe 


winny być wyczerpująco wyja- 
śnione, 
organizacje 


Miejscowe kupieckie 


| wniosły do ministerstwa skarbu obszer- 
„ nie umotywowany memorjał domagają- 
g cy się rozstrzygnięcia szeregu wątpli- 


wości podatkowych. Między innymi sfe- 
ry kupieckie ubiegają się o uzyskanie 
rozporządzenia ministerstwa skarbu, po 
lecającego, aby: 

1) wniesienie odwołania przeciw wy= 
miarowi podatku zawierającego jakiś kon 
kretny argument, wstrzymywało obo- 
wiązek uiszczenia podatku do połowy 
wymierzonej kwoty; 

2) płatnikom, którym do 6-ciu miesię 


u cy od dnia doręczenia odwołania, nie 


zostały przedstawione uchwały o treści 
roztrzygnięcia, na ich ustne żądanie 
(a więc bęz żadnych podań i formalno- 


| ści) winny urzędy skarbowe natych= 


miast zwrócić zapłacony podatek w tej 
kwocie, jaka w odwołaniu została za 
kwestjonowana: 


Plebiscyć wierzycieli. 


Wobec stwierdzonego faktu, że nle 
wszyscy wierzyciele hipoteczni, pry wa- 
państwowi zaprotestowali 
e oznaczonym terminie, t. i. 


w pierwotn 


j do 14 czerwca r. b. przeciwko ustawie 


waloryzacyjnej z dnia 14 maja 1924 r. 
plebiscyt dla wyrażenia protestu į do- 


j magania się u władz uchylenia tej usta- 


wy, zostaje przedłużony do 14 sierpnia 


3 r. b. włącznie. 


Wszyscy więc ci wierzyciele, którzy 


Ml z jakiegokolwiek bądź powodu nie po- 


słali jeszcze do władz swego protestu, 
mogą i winni to jeszcze uczynić, pom- 
nąc, że bronią tutaj swojej własnej spra- 
wy. Wszelkich bliższych wyjaśnień w 
tej sprawie udziela w Łodzi bezintereso- 
wnie codziennie M. Orzechowski, Al. Ko- 
ściuszki 22, front, II piętro, od ll-ei do 
1-ej i od 3-ej do 5-ei po poł. 


Zamówienia z Persii. 


P. Markus wraca za dwa 
tygodnie. 


W wyniku podróży do Persji delega 
ta związku eksportowego polskiego prze 
mysłu włókienniczego p. Stan. Markusa 
zaczęły już do poszczególnych łódzkżch 
firm napływać zamówienia dla perskie- 
go rynku. 

Narazie zamówienią te są stosunko- 
wo drobne, gdyż w łącziej sumie nie 
przekraczają kilkunastu tysięcy dola- 
rów. Obejmują one zarówno towary 
wełniane, jak i bawełniane. 

P. Markus wraca do Łodzi w pierw- 
szych dniach lipca i przywiezie z Persji 
szereg znaczniejszych zamówień na wy- 
roby łódzkiego przemysłu. 


Str. 10_ 


Jedyny specjalny iud IX6; 1, e zys U ĄCy), 


MASŁO ROŚLINNE 


00 UŻYTKU W KUCHNI I PIEKAR) nagrodzony 34 najwyższem nasrudami (ostatnia na /jeździe Leka zy 
e i Przyr dnków w Warszawie w czerwcu 1925 r) 
mc Anemja, grużlica, choroby żołądka, nerek rekonwalescencja, 


homogentzowana t sterellzowana 


Kefir i śmietankę można wypić na miejscu, 


BARDZO EKONOMICZNE 
ZUPEŁNIE CZYSTĄ 


002 TŁUSZCZU 


LECZNICA | |=) 


karzy specjalistów 1 gabinet denty= WIZDRZELĄ 
5 styczny przy Górnym Rynku, = 
iotrkow ska 294, tel, 22-89 
rzy przystanku tramw, pabjanickich) 
rzyjmuje chorych w chorobach wszyst- 
ich specjalności od g. 10 rano do 6-ej 
o poł. Szczepienie ospy, analizy (mo: 
(zu. kału, krwi, plwocin etc.) operacje 
opatrunki, 
‘orada 8 złote. Wizyty na mieście. 
abiegl I operacje od umowy, Kąpiele 
wietlne, Naświełlania lampą kwarco: 
ga. Roentgen. Zęby sztucane, korony 
złóte, platynowe I mosty. 

W niedziele (święta do godz. 2 po poł. 


itatja Klimatyczna Inowłódź 
nad Pilicą 
śreicwie zgłoszenia na pensjonat i po: 
oje, Informacje: Birencwejgfowa 
Inowłódź p. Tomaszów mazow. 
lub Przejazd N+ 40, m. 3, 


pólnika czynnego 


oszukuje biuro eksped.-agen- 
rowe. Reflektuje się na człowie 
a ustosunkowanego z kapitałem 
000—2000 dol. Współp aca ko- 
ueczna. Oferty sub T U.* do 
idm. „Republiki“ 


bierwszorzędna cukiernia, 


Restauracja Dancing (8 gabine 
y) pełne urządzenie inwenta 
rza z powodu wyjazdu do 


Sanaforium , 


PR ; s 


RABA 


w nadchodzącym sezonie otwieramy w Rab- 
ce w pięknie położonych, z komfortem urzą- 
dzonych willach „Sobieski“ I Palarczyka 


ierwwzozędny Pensjonat dla drien 
I nłoddety ty 


pod osobistym kierownictwem 


prof. dra Wilhelma Falleka, 


który wyjeżdża z partją dzieci ze stacji 


w niedzielę, 26 czerwca o g. 8.85 w. 


0,0/0,0/0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0/0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0 


sprzedania lub wydzierźa» wę 
wienia. A GOP 
Oferty S. Gotlieb, Poste-Restant i A LNIEZASTAR ONY: 3 
Kalisz. ' | 


TAYT 
ha"g 


w J 
Zaginat 
in. 20 bm. czarny plesex (rat- 
lerek). Uprasza się o ódprowa 
dzenie AL. Kościuszki 24, m 1 


Nieprawy właściciel będzie po 
tiągniety do odpowiedzialności 


Koni AASDEEZAKAANERO 
Letnisko 


p pokoje z kuchnią w Żakowicach do 


Ai ; rr 
07 (4 S 
mga $ 558 YKA CHEKICZNO FARMACEUTY 


3 AP. KOWALSKI a 
847, AWARSRAWA! S) 14 


0000000000 000000000000000000000000000t 


Wytwórnia Drabin 


mechanicznych, kołowych, strażackich, sklepowych, poko- 
jowych, malarskich, transmisyjnych, gimnastycznych, prze- 


odstąpienia z powody zmiany okolicz | suwalnych do bibljotek, do czyszczenia okien, lata ń kom- 
ności. Wiad, Poludniowa 2, m, 6 binowanych składanych, ogrodowych i t. p, ze 
między 4—6 po poł 


specjalnego materjału 
wysoko - karpackiego 


Zakład Stolarsko-Slusarski 
K. LEPIARSKI, D. HOEF_ICH I S-ka 
ul, Sienkiewicza Ne 56, Telefon 51-66 


000003000060000680008500000PR000980000 


Pensjonat 
DLA DUECI w dolesławowie 


J 


Całkowite urządzenie do 


fabrykacji zeszytów 
(kajetów) korzystnie do sprzeda 
iia. Zgłoszenia uprasza się;do 
Reklama Polska, Poznań, 
Aleje Marcinkowskiego 6 
pod „Z. W.* 


(OTOZ 
Do sprzedania 


Or. med. Potrzebny 
1) Samochód Horch 6 osob. WA , od zaraz lub 
t a od kierunkiem D-ra WANDY KAUFMAN» 
Nye że ŻE HIRSZBERGOWEJ 1 FELICJI KĘDRZYNY Nowiażcii od 1-go zdolny 
mentowych 0 erator- 
4) Stoł pokój star, niem, at, Tiedego p 4 CZYMRIA Sienkiewicza 34 p i 
5) meble kuch. ttżyw, ui ż y y= tel, 59-40, 
6) kasa pe częściowo opancerz. Zgłoszenia przyjmuje 'się na miejscu lub w. Łodzi choroby skórne i laborant 
iademość: Narttowicza 30 LK aż rt Ho 1—2 po pode kę U naś- Warunki dobre 
iu, tiani 
Południowa 20, front Ill piętro m. 7 Gig U | kwarcowa: - | Oferty sub 
od 8—10 rano i od 2—4 po poł.  |10066000000000566000500000060000000G06 | Przyjmuje od 5—8. „Fotograi* 
=ar me wszystkimi dodatkami wynosi w Łodzi In: ZWYCZAJ 
łastrowanej Ropabliki” £l 450, za odnoszenie do domu 40 gr.; z prze- Ogłoszenia: 


sylka poczt. w kraju zł, 5.20, zagranicę zl. 7.20. 
„Express“ l „Repubiika”* wraz z odnoszeniem 8 ztotych. 


{Á 


Wadamda: Władysław Roja. _ Bedakigx Waclaw, Smólski, 


Kefiru Lecu ceo. 
K. SIGALINY 


Również firmy K, Sigaliny KEFIROGEN i naiiepsza ŚMIETANKA 


Na żądanie dostawa do domu. y 
ul. Narutowicza (Dzielna) 6, Tel Nr 4640. p 


SIĘ NASLADOWNICT 


Wodolecznica 


urządzona podług najnowszych systemów, jedyna 
w Łodzi, poleca: kąpiele lecznicze, natryski, pry- 
sznice, polewania, półkąpiele i t. d. 


Unitas“ 


„ILUSTROWANA REPUBLIKA“. 


Łódź, 
Pusta 19 


Dr. med. 


Lubicz 


Cegielniana 45 
Tel. 41-32. 
Choroby skórna. we 


neryezne matzovitiowe 
Leczenie sztucz 
nym słońcem wy: 
żynowem. 
Przyjmuje od 


g.8 do 10 rano 
i od 5—8 w. 


Dr. med. 


Y. KANTOR 


Specjalista chorób 
skórnych i wene- 
rycznych I włosów 
abinet Róntgena 
światło-leczinczy 


nl.Piotrkowska 144 
róg kwangielicniej 
Tel. 29-45. 
Przyjmuje: od 8-2 
16-85, Dla pań od- 
dzielna poczekalnie 
od 5-b pp. 


um” MaN PA 


Dr. med 


BRAUN 


Południowa A: 28 
tel. 40-26 
Specjalista chorób 
skórnych | wene- 
tycznych Leczenie 
światłem, (Lampa 
kwarcowa 


Przyjmuje 
od9 doll rano 
i od5—8w. 


Dr. A. 


Grosglik 


choroby skórne 
| wanóryczne 
Instytut Róntgeno 
leczniczy 1 świalło 
leczniczy. 
Lampa kwarcowa 
Aleja Kościuszki 27 
Telefon 51-78 
Przyjmuje od4 do 7 


br med. 


L. Dyod 


Zawadzka Ne 1 
Telefon Nr. 25-38 
Unorobv skórne 
wlosów. wenervcz 
ne maczoołciow” 
(leczenie światłem. 
Lampa kwarcowe 
promieniam 
*ontyenu 
Prxyjm od 9-21 5- 
Dla pań od 4 —ü8 
Oddzielna pocze: 
kalnia. 
maa A NA KC A 


lin 


powrócił 
Narutowicza Ho 6 


a | Joltowysti 


Zachodnia Ne57, 
(Ceglelniana 19) 
Choroby skórne i 
weneryczne. Lecze= 
nie lampą kwarco* 
wm= yin od 
godz 4—8, Dla Pań 
od godz. 4—5 odj 
dzielna poczekalnia 
tel, 19-94, 


za Z A ZZ | 10 LTM 


Lekarz - dentysta 


f. IiOWICZ 


przyjmuje w lecz 

BIZ. przy ul, Plotr 
owskiej 294 

cadziennie od godz 
2—7 wlecz. 


— o 2 AW 


| Reparate 


gramofonów 


i patefonów 
po cenach bardzo 
niskich, 
Szybko i solidnie 
uskkutecznia 


„Parlodance" 
Piotrkowska 51, 
w podwórzu, 
Własny warsztat. 


Pokój 


zKuchnią 


i wygodami 
poszukiwany 


Oferty do admin 
„Republiki* sub 
„BEKA* 


Lezion d'italiano 


(conversazione, 
grammatica, lette- 
ratura) insegne sig- 
norina lauzeata in 

ettere 

Tel, 39-85 dalle 
9—1 e dalle 5—8 


oo MiŚ) 
Wykwalifikowana 


niuralistka 


ze znajomością kū- 
respondencji nies 
mieckiej poszukiwa 
na.Szczegółowe ofe 
ny sub „O,M 12* 
do Republiki, 22 


wSsZELNI 


OONIE 
IW Lowy 


USUWA MEZA 
PROSZEK 09 


a ORO rów 


“SOWA” 


Samodzielny 


huchalter- 
bilansista 


ma dziennie 

kilka wolnych 
godzin. Łask. 
of. sub „G. 13° 
do Republiki. 


;, Kupno 
$ sprzedaz 


SOW. sklep 

obszerny o dwu 
wystawach z urzą- 
dzeniem. Interes wy 
robiony w bardzo 
dobrym punkcie 

handlowym, z przy 
ległem trzypoko ja- 
wem mieszkaniem, 
Ołeity sub „4200* 
do adm, Republ bt 


pos mato uży 
wany wolne 
koło sprzedam, Po- 
łudniowa 27, II p, 
m. 21 22 
moze AAA TAA 
US łóżka z 

materacem do 
sprzedania. ul, Wól- 
czańska 43 u lapie 
cera, 2: 


geten spożywczy 
do sprzedania 
ul, Św. Anny 22, 22 


M; elektryczny 

dwiikonny no- 
wy Bergmana oka- 
zyjnie sprzedam. 
Podrzeczna 33, Kap- 
czyński 


| S domek z 

wolnem miesz 
kantem od zaraz, 
możliwie bez loka: 
torów, cena do 5000 
zł, UA ję ZALZ 
Oferty sub „A. J,* 
do adm. Republiki. 


Ka ERA ZEG 
á Lokale l 
BOU SZĄ ORA 


Pa Miejsco 
wość sucha blis 
ko last, 10 mrm 
od stacji, z dobrą 
kuchnią, Ceny przy 
stępne Wiadomosc 
w Koluszkach u O, 
Mantaj 25 


pe wynajęcia od 
igo lipca 2 po- 
koje na gabinet dla 
lekarza dentysty Ju 
biuro, Sienkiewi.za 
Ne 20, m, 12. Tele 
fon 57—18, 


a m mm 


2 pokoje z kuch, 
nią z wygodami 
uo oddania zarsg 
Oferty SUD 44 n0- 
koje* w Admini 
siracji „Republiki“, 
nz e M M 


toda samolna 

mężatka frżyj- 
mie panieńkę do 
wspólnego pokoju, 
Windomość; Kon- 
stantynowska Ne 79 
(sklep tytuniowy), 
| 2 mn w 2 NY R zna 


p° wynajęcia 1 
ub 2 pokoje 
ładnie umeblowane, 
ogobne wejście fr, 
l-e pi. tro, śródmie- 
ście nadaje się ró: 
wnież na biuro, Ol, 
sub  „Gloria* do 
Republiki. 


pereeo 


UW. drakazni „Republika” sp. z ogr. pp, Piotrkowska 49 4 35. 


d dzielnym wejściem 


| jęcia Orla 12 m 16 


j Czynsz za 2 lała z 


KA: umeblowa 
ny pokój z od- 


od zaraz do wyna. 


Pd przedpokó! 
kuchnia, łszien 
ka, wygoda, gaz. 
elektryczność, telef, 
z meblami lub bez 
pierwszorz, dom od 
stąpię najchetniej 
pojedyńczej osobie 


góry Of sub „Czy- 
stość* do sdm, Rë- 
publik. 


doaimę pokój pa 
ntence Kh» 
skiego 48, m, 11. 
Zasiać od 2—4 22 


uży pokój fron 

towy, słoneczny 
ładnie umeblowany 
z używalnością tč- 
lefonti zaraz dó wy 
najecia, Wiadomość: 
Skwerowa 6 m, ? 
fron! Il pięto Tel, 
35-17 2 


m mw nw a 


po frontowy t- 

meblowany z 
wszelkiemi  wygo- 
dami do wynajęcia 
Piramowicza 12, m, 
5 telef 22-92, 22 


fa umeblowa- 
ny pokój Wy- 
godami, niekrępują- 
cem wejściem do 
wynajęcia, ul. 6-g0 
Sierpnia 29, from: 
m. 9. 


pe wynajęcia od 

zaraz mieszka: 
mo -clo pokojowe 
frontowe z wygóda: 
mi, Piowkowska — 
centrum. Wiadomo: é 
Adm. „Republiki* 


a | Posady h 
BREMA | 


czenica aptekar- 

ska z półroczn 
praktykę samodzie 
nie asystująca po- 
szukuje posady. Ot, 
sub „Uczemica* do 
Republiki 
— 2 m m. NAZWE 
po zdolna 

krawcowa i pod- 
ręczna do pracowni 
Pańska 8, Przytyk, 


AS na miasto 
potrzebni na ko 
rzysinych warun: 
kach, Oferiy sub 
„Nik“ do Republikl 
a A AG RA W 
Pozo subjekt 
iryzjerski Wól= 
czańska 129, 


U klasy 7-ej, 
z dob ego do- 
mu przyjmie kody- 
cję na wyjszd, Of 
süd „Wyjazd* do 
adm. Republiki 
m mn m aan 
Pow od zaraz 
zdolne wykwa- 
lfikowane panny 
do pracownt 5uklen 
damskich Bermano- 
wa. Zawadzka Ne 4 
prawa of ll p. 


said uczenice 
do pracowni 
wykwintnej 
skiej bielizn. 
kowska 51, 
berg 


pr evalirowany 

Rejgier, an- 
dreheri Ketten Beh 
mer z pierwszorzęe 
IE referenciami 
i długoletnią praks 
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